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Pi o n n o o p a l e n i e gardła i udał się do sn ej posiadłości 

. celem przeprowadzenia fzuracn 
*iw£tó*aią Kf£aŹńS natomiast odsuwają się od sowietów. - Odpowiedz Hitlera na propozycje londyńskie 
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Paryż , 10 lutego, 
berl iński Havasa do-

r z 3d niemiecki przygotowuje 
JWedi na propozycje angielsko 
' l e- Nota będzie wykończona w 
Przyszłego tygodnia. Kanclerz 

U d a ł się do Bersfesgaben w 
" tok się zdaje, z 
OPALENIEM GARDŁA. 
Jl^erpi już dość dawno. 
i ! r e t a r z stanu w ministerstwie 
g ran i cznych von Buelow rów-
J l echat na urlop. Posterunek 
™ Jcil on dopiero wówczas, gdy 

,* niemiecka by ła już w zasa-

c i a ostateczna tej odpowiedzi 
? J a została odpowiednim urzęd 
2" n 'sterstwa 1 będzie orzedsta-
J aprobaty kanclerzowi Hi t le-
j l e l a poważne powody, aby są 

^ & Z NIEMIECKA BĘDZIE 
, \ i n P O Z Y T Y W N A 
, S & w t o n , e przylaclelsklm. 

yV i ^ e s z y n iewątp l iwie zgodzi 
tf« f H , 2 , e n a Przyiecle paktów lon 

! ' 7 V l a , f o podstawy swobodnych 
l ft)a^szczętych na zasadzie rów 
\ £ a niemiecki podkreśli , że w 
. % a i . i t y c ł l Niemcy sa partne-

gdyż w kotach niemieckich stale pod- jne w Londynie. Wiadomo iednak, że 
kreślano, że jest to punkt Wyjścia. Rząd 'N iemcy są przychylnie usposobione do 
niemiecki pozatem ze względów tak tyk i j paktu lotniczego, a to głównie sDOWodu 
oportunistycznej wystrzegać sie będzie jego symbolicznego znaczenia w o-
na początku rokowań wysuwania z a - ! czach k ierowników Rzeszy pakt ten po 
sadniczych zastrzeżeń, mogących utru \ ciąga za sobą 
dnić uruchomienie całej akcji dyploma 
tycznej, której podstawy zostały ustało 

UZNANIE RÓWNOŚCI PARTNERA. 
Stanowisko Rzeszy w. sprawie paktu 

i l n d y * ' 

Oświadczenie Goeringa 
o możliwości powrotu Niemiec do Genewy 

Berl in, 10 lutego. »uprawnienia narodu niemieckiego. 
(PAT) Premjer pruski Goering, prze j Niemcy nie poto opuściły Genewę, aby 

mawiając w sobotę na meetlngu w Dre j przyjmować obecnie stamtąd rozkazy. 
Gotowi jesteśmy uczynić wszystko dla 
zabezpieczenia pokoju europejskiego, 
lecz na pierwszem miejscu stoi pokój 
naszego własnego narodu. 

znie oświadczył m. in . : Chcemy poko­
ju, ale świat musi wiedzieć, że jesteś­
my dość silni, aby go utrzymać sobie 
o własnych silach. Bez kompromisu 
szliśmy drogą, która wiedzie do równo 
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOCXXXXXXXXXXXXX3000000CXXXXXXXXXXXXXXXXJXXXXXX: 

na te l samej 
D | 6 " e m o c a r s t w o . 

sto-

planie znaldzle się 

ZBROJENIACH, 

do w kopalniach 
n | ków straciło życie 

? \VSk Akwizgran i , 9 lutego. 
, W „ i k Powodzi woda wdar-

A Ja'ni „ Lauweg" pod Rohl-
i ^ a s , r ° D o t n i k ó w znajdujących 
' sip 7 , m i e i s c u wypadku zdołał 

Starcia w Zagł. Saary 
pomiędzy hi t lerowcami a separatystami 
Saarbruecken, 9 lutego; 

(Pat). W jednej z restauracyj doszło 
wczoraj wieczorem do starcia pomię­
dzy k i lku 'młodymi ludźmi zdaje się h i ­
t lerowcami a przywódcami separaty­

stów. B. k ierownik biura plebiscytowe­
go jednolitego frontu komunista f ioste 
ciężko zranił strzałem rewo lwerowym 
jednego z tych młodych ludzi. Hoste zo­
stał aresztowany. 

30 wspólników Stawiskiego 
srfanie wkróke l»rzefl sn c i e m 

adzony 

lończos-1'.. 
sub " jj 

akcji 
a 68-
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>|!\y . . Tokio, 9 lutego. 
AM tJ^neJ z kopalń w prow in -
j ^ W r n i g f " wybuch, k tó ry za 

'W. Uratowano 
Ponieśli śmierć. 
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Budapeszt, 9 lutego. 

węgierska donosi, iż 
i!\"'Si\ i Gumbós i Hor thy od 
n W ; . k ° n f e rencję, na której 

iS 'y"w ^' stronnictwie r ządo -
'sK.^nięte. Kierunek pol i tyk i 

e z zmiany. 

Paryż, 10 lutego. 
(PAT) Sędzia śledczy zakończył do 

chodzenie w ki lku sprawach, związa­
nych z aferą Stawiskiego i przesłał ak­
ta prokuratorowi z wnioskiem o pociąg 
nięcie do odpowiedzialności 30 osób za 
oszustwa, nadużycie zaufania I sprze­
niewierzenie grosza publicznego. Cho­
dzi tu o sprawy zakładu zastawnicze-
go w Bayohne, takiego samego zakła­
du w Orleanie, wreszcie zakładów 
Alexa. Niezakończonych jest jeszcze 

ki lka innych spraw, a m. in. afera kasy 
autonomicznej do finansowania w ie l ­
kich robót. 

Spośród oskarżonych 30 osób prze­
bywają w więzieniu deputowani: Bon-
naure i Garat, redaktorzy Dubarry , Da 
rius, adwokat Gibaud-Ribaud. żona o-
szusta Arlette Simon, Cohen, Romagni 
no, Tissier, Desbrosses, Faraulle i D i -
goin. Reszta odpowiadać będzie z w o l ­
nej stopy. Trzech oskarżonych zmar ło: 
są to Stawiski , Maingaurd i Blanchard. 

Nowa katastrofa kolejowa w Sowietach 
18 osób zabMuch 

Moskwa. 10 lutego. riazańsko-uralskiej, w które! zginęło 
18 osób, wydarzy ła się w pobliżu Sa­
ratowa. Dwie lokomotywy i ki lka wa 
gonów zostały rozbite doszczętnie 
tworzą bezkształtną masę. Dwa wago­
ny stanęły w płomieniach. Naczelnik 
stacji pociągnięty został do odpowie­
dzialności za karygodne niedbalstwo. 

(PAT) Na Iinji kolejowej riazańsko 
tiralskiej nastąpiło zderzenie Doc iągu 
osobowego z towa rowym. 18 osób zo­
stało zabitych, a 9 odniosło ciężkie ra­
ny. 

Moskwa, 10 lutego. 
. (PAT) Katastrofa kolejowa na lini i 

Abisyńczycy zaatakowali oddział włoski 
5 włochdw zabitych, 6 rannych 

Rzym, 9 lutego. , włoskiej padło 5 zabitych i 6 rannych 
(Pat). Ogłoszono tu komunikat, do- St ra ty abisyńczyków są znacznie w ięk-

noszący, że 29 stycznia b. r. grupa sze. Poselstwo włoskie w Addis-Bbeba 
uzbrojonych abisyńczyków zaatakowa- otrzymało instrukcje, aby zaprotesto-
ła oddział włoski w Al-Dub na południc wać u rządu abisyńskiego. 
od Ualual. W w y n i k u starcia do s t r o D i * 1 

naddunajskiego jest mniej określone. 
Wiadomo, że rząd niemiecki domagał 
się bl iższych wyjaśnień w-sprawie zna 
czenia pewnych zobowiązań w pakcie 
t ym przewidzianych. 

Natomiast wydaje sie mało orawdo-
podobnem, aby koła rządowe Niemiec 
porzuci ły ujawniany dotychczas stale 
wrog i stosunek do paktu wschodniego. 
Niemcy absolutnie nie chcą mówić o 
traktacie wzajemnej pomocy z Rosją 
Sowiecką, bez względu na formę, Jaką 
traktat ten mógłby przejąć. 

Niemcy, jak oświadczają w kołach 
rządowych, 
NIE POSIADAJĄ WSPÓLNEJ GRA­

NICY Z S O W I E T A M I . 
Tery tor jum sowieckie leży na dwuch 
kontynentach. Wszelk i wlec bliższy 
związek z Sowietami naraziłby Niem­
cy na ryzyko sporów tam, gdzie inte­
res Niemiec bynajmniej nie wchodzi w 
grę. 

Prawdopodobnem jest również, że 
tego rodzaju ustosunkowanie sie do pak 
tu wschodniego odgrywa pewną rolę. 
także nowa pol i tyka niemiecko-polska 
i przyjaźń nieniiecko-japońska. 

Ponadto od 8 dni prasa niemiecka 
wzmocni ła swoje ataki przeciw Rosji 
Sowieckiej. Dzienniki usiłują wykazać, 
że ustrój sowiecki znajduje sie w peł­
nym rozkładzie a jednocześnie zbroje­
nia sowieckie stanowią poważne nie­
bezpieczeństwo dla pokoju. 

Napad na przywódcą 
niemiecko-narodowych 

w Gdańsku 
Gdańsk, 9 lutego. 

(Pat). Przywódca stronnictwa nie­
miecko - narodowego w Gdańsku adwo 
kat Weise napadnięty został na ulicy 
przez nieznanego sprawcę, k tóry ranił 
go poważnie w głowę i skaleczył mu 
ramię. 

f 

Śnieg w Jugosławji 
uniemożliwia komunikacie 

kolejową 
BlalogrÓd, 10 lutego, 

(PAT) Śnieg, k tó ry pada od 48 go­
dzin spowodował w niektórych rejo­
nach Jugosławji przerwę w ruchu ko­
le jowym. Dzienniki donoszą, że na linj i 
Zagrzeb—Split pomiędzy stacjami Gra 
czac i Knin wskutek wie lk ich zasp 
śnieżnych pociągi przestały zupełnie 
kursować. Na l inj i Paraczin—Zajeczan 
utknął w śniegach pociąg t o w a r o w y . 

Niemiecko-francuskić 
rokowania handlowe 

Ber l in , 9 lutego. 
(Pat). Prowadzone tu rokowania go­

spodarcze niemiecko - francuskie zosta­
ł y zakończone. Zgodnie z planem dalsze 

\ rokowania odbędą się w Paryżu , i 
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Manifestacje ugrupowań lewicowych w Paryżu 
Przed połączeniem trzech ugrupowań soslaHstyc^nych m Franci 

Paryż. 10 lutego. 
(PAT) Manifestacje ugrupowali Ip-

wicowych na PI. Republiki miały przo-
bieg spokojny. O godz. 16-el delegacie 
grupy parlamentarne] partii socjali­
stycznej S. F. I. U . złożyła wieniec u 
stóp pomnika. Manifestacje zakończy­
ły się około godz. 18-ej. Prefektura po­
licji oblicza liczbę defilujących przed 
pomnikiem na 30 tysięcy osób. U stóp 
pomnika złożono 500 wieńców. 

* * 
Paryż . 10 lutego. 

ty w y dla komisji administracyjnej oraz | organizacji politycznej państwa demo-
ckrcAlaJącej stanowisko partj l wobec j kratycznego I planem ro lnym. Franci* 
bieżących zagadniyń politycztrycU, Po 
stanowiono dąży i (lo stworzenia frontu 
republikańskiego | socjal is tycznej) , któ 
ry i t a i a l by sto o urzeczywistnienie pe­
wnego konkretnego planu. W związku 
z tern udzielono komisji administracyj­
nej pełnomocnictwa do kontynuowania 
kroków, zmierzających do stworzenia 
z dotychczasowych trzech party j . a mia 
nowicie partj i socjalistycznej Francji 
(neo-socjallstów), partj l • republikańsko-

francusklej partj i socja 

ska partja socjalistyczna domaga się 
uzdrowienia stosunków politycznych i 
moralnych, organizacji życia gospodar 
czego | prowadzenia konstruktywne] 
polityki pokoju przez ogólne ograniczę 
nie zbrojeń i zawarcie paktów gwaran 
cyjuych, pozostających w ramach Ligi 
Narodów. Part ja wypowiedziała się 
wreszcie za rządowym projektem poro 
zumień przemysłowych i rolnvch. rea­
l izowanych pod kontrolą państwa pod 
warunkiem jednak, że nie wzmocnią 
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Poseł niemiecki w BK* 
popadł w niełaską ł»i 

Paryż, 9 l » * » 
(Pat). Agencja Havasa do[.«J Ą 

karesztu, że posei nlemlecKi m 
reszcie Dehn Schmidt zo»»i -
ze swego stanowiska po p. 
nem urzędowaniu, co wywj' 1* ^t j f 
uą sensncję w kołach dyl' 
nych. Przypuszczają, W ł - t i 1 ^ 

i socjalistycznej i 
(PAT) Doroczny kongres francu- l istycznej — jednej o rgan i zac j i par ty j - one kapital istycznych monopolów i że 

sklej partj i socjalistycznej zakończył nej. Zebranie postanowiło również przy zostanie wprowadzoin- 40-godzinny t y 
obecnie swoje obrady uchwalen.em ob- Jąć plan stanów generalnych pracy, Któ dz ień D r ą c y o raz zb 1 owe kontrakty, 
s r e r h e j rezolucji. zawierającej dyrek- ry powinien być uzupełniony p l anem 

G w a ł t o w n e z b r o j e n i a J a p o n j i 
Tokio nie myśli o zawarciu paktu o nieagresji 

z Sowietami—oświadczył min. Hajaszi 

Dehn Schmidta Jest rezultatem " ' ^ 
w jaką popadł ostatnio u decyd-j^l 
czynników partj i narodowo - • 
stycznej. 

Likwidacja ruch" 
rewolucyjnego w MeK^ 

Montere (Meksyk). 9 
(Pat). Władze wojskowe 23,r'L 

2 kobiety i 9 mężczyzn, podejrzą'-w,,, s j 

udział w ruchu rewolucyjny" 1; $ "t j ^ ; 
tern w y k r y t o w mieście z n a ć * " 1 P r z y 
materiałów wybuchowych, V VD° . a ' 
nych do fabrykacj i bomb, ora* ' n ' ^ 2 0 1 

rewolucyjnych ulotek p ropaga"> > U b ! ? , . o k l 

podpisanych przez gen. Babio U J I f t j l ^ P J e c i 

Tokio, 9 lutego. 
(Pat). Japoński minister wojny Ha­

jaszi przedstawił na naradzie ministrów 
projekt przyznania na potrzeby armj i 
japońskiej nowych dodatkowych kredy 
tów w wysokości 200 mil jonów jen. Ja­
pońskie koła polityczne są zdania, że 
zwiększenie kredytów wojskowych 
w y w o ł a jeszcze większe zbrojenia zwią 
zku Sowieckiego. 

Tokio, 9 lutego. 
(Pa t \ Rada ministrów ma zająć się 

w przysz łym tygodniu załatwieniem 
formalności, związanych w wystąpie­
niem Japonji z L ig i Narodów. Wys tą ­
pienie to nastąpi ściśle w oznaczonym 
oficjalnie terminie, t. j . w dniu 27 mar­
ca r. b. Rząd japoński w sprawie tej nie 
będzie składał żadnych oświadczeń, a 
zawiadomi tylko generalny sekretariat 

" L i g ' ! "o dbkonanem w y s t ą p i e n i u : " ' 
Tokio, 9 lutego. 

(Pat). Minister spraw zagranicznych 
przemawiając na posiedzeniu komisji 
finansowej sejmu, oświadczył, że spra­
y/a wznowienia rokowań na temat Ja­
r s k o - sowieckiego paktu o nieagre­
sj i , nie jest aktualna. Rząd japoński nie 
ma zamiaru prowadzić tego rodzaju 
rokowań. 

Następnie minister oświadczył, że 
rokowania w sprawie kolei wschodnio-

iskiei są na ukończeniu, a podpisa­

nie odnośnego układu 
tygodni w Tokio 

nastąpi za 4—6 

* • 

przebywającego obecnie w s 

xas (Stany Zjednoczone). 

Kiangsl k rwawe walk i pomiędzy chiń-
skieml bandami komunlstyczneml a I 
chińskiemi wojskami rządowemi. Stra­
t y po obu stronach wynoszą 3 tysiące 
zabitych I kilka tysięcy rannych. Walki 

Szanghaj, 9 lutego. 
(Pat). Agencja japońska Rengo do 

nosi, że obecnie toczą się w prowincj i toczą sIq ze zmlenncm szczęściem. 
oooocxxx»«xxxxxxxxxxxxx>^ ooo 

Nowy pałac premjera francuskiego 

Ki chor<* 
KI?**** Ce|sia-

w I r o d k o W e ! A z H ^ / g ^ 
erzj 

Wielka p o W ód* 

Moskwa. 9 cL; 

(Pat). Spowodu wy lewu flk TO»ycie w 

Darj i w Azji Środkowej n ą s t a p ^ 

s i l e n i e 

,„s, i"">le , 

nas 

ka powódź.' Lody uszkodziły C K 
ków. Szereg wsi stoi pod W J - M ^ 
umacnianiu brzegów z a j ę t y ^ 
ludzi. 

(Pat). Z Baku donoszą, że pa 1 

silne upały. Nad brzegiem nj «• 
pijskiego temperatura wynos»* 
wczorajszym 25 stopni P o w ' 
według Celsjusza. 

ar \ 

^ ' e j s c e I 

tóe e n e i 

lo Ł ^""^torą 

, 0 Ce$ie.Hp z i n 

Siedziba prezydjum rady ministrów oraz premiera francuskiego zostale prze-
niesiona do nowego pałacu, który nosi nazwę „Hotel Matlgnon . Na xdl«eiu 

widzimy fronton tego pałacu. 

Wyrok w pr 

Hauptmana t « a r 
z a p a d n i e lutro i l V v

n r z e w 
P ł e m l n g ł o n . P ^ S / ^ ' " ! ' ! 

(Pat). W dniu w c z o « J s z y r « . 5 | i y i s 2 c ^ n

0 ] 

kończył przesłuchiwanie % Ą H>~.en 

Ostatnia zeznawała teściowa P'y K 

bergha. Ogółem sąd pnptflĄ Qu/ 
świadków oskarżenia J 53 
obrony. W poniedziałek rozP°y \ 
mowy prokuratora I obrofc°\ 
rok spodziewany jest we w*ot 

a M 1 

Simon powrócił * 
Londyn. 

(PAT) P rzyby ł tu wczo 
ża Sir John Simon. 

,rfll 

Epidemia grypy we Francji 
szerzy się nadal w gwattownem tempie 

A 
go c 

ftd^nie 

Uroczysty obchód wGdyn i 
z okazji 15-lecla dojścia wojsk polskich do morza 

Gdynia, 9 lutego 
(Pat). Dziś, w dniu wielkiej rocznicy 

J5-lccia odzyskania morza, odbył się 
tu uroczysty obchód, k tóry rozpoczął 
się nabożeństwem w kościele Serca 
Jezusowego, celebrowanym przez ks. 
biskupa sufragana Dominika w asyście 
licznego duchowieństwa. 

O godz. 12-ej odbyła się w „Mor -
kicin Oku " akademja, którą zagaił prze­
mówieniem o znaczeniu władania mo­
rzem I kształcenia społeczeństwa w 
tym kierunku delegat l igi morskiej. 

Komisarz rządu zwróci ł się do gościa 
włoskiego hr. Cittadiniego, któremu po­
dziękował za dar m. L i t tor j l of iarowa- dzy obu krajami, 
ny Gdyni w postaci pięknego onyksu z 

góry Circeo, a wręczony przez naczel­
nika wydz ia łu M. S. Z. p. Wdziękoń-
sklego. Mówca przeprowadził analizę 
pomiędzy wlelk iemi poczynaniami wol i 
wodzów narodów — Marszałka J. P i ł -
susklego i II Duce Benito Mussoliniego, 
k tórzy budując na plaskach i błotach 
Gdynię i L i t tor ję, s tworzy l i wielkie 
ośrodki, spełniające nakreślone im za­
dania, każdy na swoim odcinku. 

W odpowiedzi zabrał glos hr. Cit ta-
dini, k tó ry w dłuższem przemówieniu 
scharakteryzował znaczenie wymiany 
darów pomiędzy Gdynią a Litorją, jako 
symbole przyjaźni, zadzierzgniętej mlę-

Paryż, 10 lutego. 
(PAT) Epidemia grypy szerzy się 

w dalszym ciągu. Szczególnie wielką 
liczbę zachorowali notują w garnizo­
nach wojskowych 1 to zarówno w Pa­
ryżu Jak I na prowincji. W garnizonie 
paryskim było w szpitalach wojsko-
wych 8 wypadków śmierci. W Augou-
lemc na 2400 żołnierzy chorule 720. 
Zanotowano tam dotychczas 7 wypad-

( 
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c 

Ol 
r w a i c o w n e m i e m p . . 
ków śmiertelnych. Grypa szer* h\ 
wnleż w wielu szkołach. ,„ yf. 

W Chatellerau* w szko"* „( * S 
na 400 uczniów zachorowflloJylA \%ą ^ 
tek czego szkoła została & i \ ' ^ 
okres Jednego tygodnia. S ^ d ifNnu 
panujące w całej Francji (w * " ' e 

nlmum temperatury doch^U" *> ' » l v e 

st.) sprzyjają szerzeniu sle ' 
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Pod ciężarem śniegu walą się gmachy
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Samoehody pod Holami pociąaów 
Dwie straszne katastrofy w Niemczech 

Berl in, 9 lutego. sowy, k tóry dojechał do następnej sta-
(Pat). Dziś wydarzy ła się w pobliżu cjl z opóźnieniem 40 min. 

stacji Wi ldberg katastrofa kolejowa. J Podobny wypadek wydarzy ł się pod 
samochód, przejeżdażjący przez tor ko­
le jowy dostał się pod koła nadjeżdża 
iace<ro pociągu osobowego. Kierowca 
poniósł śmierć na miejscu. Lokomoty­
wa jest tak poważnie uszkodzona, że 
trzeba było sprowadzić parowóz zapa-

Dreznem, gdzie również pociąg osobo 
w y najechał na o twar tym przejeździe 
na samochód, wiozący 4 osoby. Dwuch 
pasażerów odniosło ciężkie obrażenia, 
dwuch zaś lżejsze. 

Madryt, 9 lutego. c i l . ^ . , : 
(Pat). Po ki lku cieplejszych dniach 

Hiszpanję nawiedziła znów fala mro­
zów. W niektórych miejscowościach , 
temperatura wynosi 12 stopni poniżej w obu tych wypadkach s l 

zera. W okol icy Santander wyżej poło- j nów pesetów 
żone miejscowości pozbawione są czę­
ściowo komunikacji telefonicznej. W . 
Reinose spadły tak wielkie śniegi, że l t a 

mieszkańcy nie mogą dostać się do do- (Pat). W sobotę otwar . $ & 
mu. W Tortosa podczas silnej zamieci! hamburskim „Domu .SztuK ^ i c i . ^ 
śnieżnej zginęło dwuch wieśniaków. 

Ovłedo, 9 lutego. 

broni w Trubia, raniąc - ^ f 
żołnierzy. Z tych samym ^ y c » ł ^ 
wal i ł się dach walcowni, P fliK.,p 
ko ranny został jeden , r 0 " p gaJ a j 

*4i 
sztuki polskiej, obe jmuja c a

 0 i 5Kj {> 
skie i d rzewory ty sztuW \^»y 
niego okresu. Powszechna ^ 

(Pat). Pod ciężarem śniegu zawali ł ca szczególnie kolekcja 
1 się dach jednego z pawi lonów fabryk i Władys ława Skoczyła-** 

1 21 



w RU 
hi»e r°* 

yi, 9 
sa donos' y 
niecki JJP 
:ostal om 

' że 
tiltaten f 

u d c c y ^ 

wola1' . (4 

od* 

41 11.11 1935 Str. 3 

Drij Objawienie NMP. 
Jutro Eulalji 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia 
Przybyło dnia 

7.00 
16.40 
9.40 
1.31 
9.45 
1,52 

, E S R ? ! e arypy wŁodzi 
yk ) ( v ) w

n , e * Każdym dniem 
owe za t r /5 , t k PoX U t c k ustbilizowania się mroź 

podejrz8"fy toa s j p i nasilenie grypy w Łodzi za 
n l i i ^ W 1 1 1 ' i!' ^itvl i m n i e j s z a ć . Największe nasi-
n znac«n»£|* J^ .Pwypad lo n a począteg ubie-
„h przez"J ^ / W d n i a , kiedy liczba chorycb, 
nh oraZ H fl^orycznych obliczeń, wyno 
Sronagan^i^ ' .około 40 tysięcy osób. Le-

15-Secie odzyskania morza 
Vroc«« iSs f i | obchód w fts»d«i 

stanie 
lie w 
3). 
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(v) W dniu wczorajszym Łódź uroczy 
ście obchodziła piętnastoletnią rocznicę 
otrzymania dostępu do morza. 

Wszystkie domy łódzkie udekorowa­
ne były flagami o barwach państwowych 
i L.O.P.P., zaś niektóre z gmachów pań 
stwowych były specjalnie udekorowane. 

Uroczystość wczorajsza rozpoczęła 
się mszą w kościele garnizonowym przy | 
ul. św, Jerzego. Na mszy obecni byli < 
przedstawiciele władz państwowych, sa 
morządowych i wojskowych oraz oddzia 
ły poszczególnych organizacyj i delegac­
je stowarzyszeń, które wczesnym ran­
kiem wyruszyły ze sztandarami do koś­
cioła garnizonowego: 

Po nabożeństwie, uformował się po­
chód, według wskazówek mistrza cere 
monji płk. Haberlinga. Pochód ruszył 

ustawiona została specjalna trybuna dla 
przedstawicieli władz z p. wojewodą 
Hauke-Nowakiem, Komisarzem Rządo­

wym Wojewódzkim gen. Langnerem 
na czele. 

Organizacje ze sztandarami ustawiły 
się w ordynku wokół pomnika Tadeusza 
Kościuszki. Z balkonu magistratu łódz­
kiego wygłosił okolicznościowe przemó­
wienie magister Fr. Janowski poczem 
nastąpiło uroczyste podniesienie bande­
ry marynarki wojennej na maszcie, 
przez miejscowe koło Zw. marynarzy 
wojennych. 

Zw. Marynarzy rezerwy złożył wie­
niec na tablicy pamiątkowej, wmurowa­
nej w gmach Magistratu na pamiątkę 
dojścia wojsk polskich do morza. 

Wieczorem, w kinach łódzkich odby 

ORGANIZUJE: 
Przejazdy grupowe do Palestyny (od 630 zł.) 
Wycieczki morskie i lądowe 

SPRZEDAJE: 
Karły okrętowe na wszystkie kontygenty 
Bilety kolejowe krajowe 
Bilety zagraniczne 
Bilety tramwajowe miesięczne I kwartalne 
Wyrabia paszporty 
Załatwia wizy zagraniczne 
Udziela InformacyJ w zakresie wszelkich 

podróży 
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g j y S t t f ar w mieszkaniu 
\CY Ul. Zachodniej 18 
Ń u c u 8 n i o w a z a a l a r m o w a n a zosta­
li., ' e r n pożaru w m i e s z k a n i u Joe-

TIlUri|l | J 1 IV . l u i u t n u i ^ u , 
ulicami: św. Jerzego do 1 1 Listopada i ły się krótkie prelekcje wygłaszane 
następnie na Plac Wolności, gdzie przed przez członków koła akademickiego Zw 
wejściem do gmachu Zarządu Miasta Strzeleckiego. 

Prezes N.T.A. dr. Hełczyński w Łodzi 
Akcja na rzecz, szkolnictwa polskiego zagranicą 

Łódź, Piotrkowska 18. Tel. 249-33 
Łódź, Piotrkowska 65. Tel. 101-0! 

<wa- 9 "Ilia r. Pożaru w mieszkaniu Joe-
JT.ZV ul. Zachodniej 18. P rzyby -
i si

eJ$ce I oddział straży ogniowej, 
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samobójstwa 
dnia wczorajszego 

W dniu wczorajszym wojewódzki 
komitet szkolnictwa polskiego zagra­
nicą zorganizował w sali Fi lharmonii 
uroczystą akademję propagandową na 
rzecz szkolnictwa polskiego zagranicą. 
W związku z tern przyby ł do Łodzi na 
specjalne zaproszenie Komitetu prezes 
Najwyższego Trybuna łu Administracyj 
nego dr. Bronis ław Hełczyński. k tóry 
piastuje godność prezesa komitetu głów 
nego F. S. P. Z. w Warszawie. 

Na dworcu Łódź-Fabrvczna pow i ­
tal i p. prezesa przedstawiciele władz 
państwowych, sądownictwa, samorzą­
du i członkowie komitetu wojewódz­
kiego. 

Na akademję, która rozpoczęła się 
o godz. 19.30 przyby l i przedstawiciele 
władz państwowych z p. wojewodą 
Hauke-Nowakiem i wocewoiewodą Po­
tockim na czele, przedstawiciele wo j ­
ska z gen. Langnerem na czele, przed­
stawiciela duchowieństwa z J. E. ks. 
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wezwany lekarz pogoto-
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 rannemu pomocy, poczem 
ł ^ W f c . d o SZDitala. 

j tyf l i i f^ N?-J P o l icyjne ustaliło, że 36 
^ k S l f ' e i ^ , d - e r - zam. przy ul. Ro-

C b e ? b V ł 1UŻ 

biskupem Jasińskim na czele. Dalej 
kom. zarządu m. Łodzi inż. Wojewódz­
ki , starosta łódzki dr. Wrona. kom. 

p. p. m. Łodzi Elseser-Niedzielski, 
przedstawiciel poszczególnych organi­
zacyj. młodzież szkolna i t. d. 

Po odegraniu hymnu narodowego, 
akademję zagaiła przewodnicząca ko­
mitetu dr. Pachucka, która zobrazowa­
ła dotychczasową działalność komitetu 
na terenie Łodzi i województwa, pod­
kreślając ofiarność społeczeństwa pol­
skiego na rzecz szkolnictwa polskiego 
zagranicą. 

Skolei wygłos i ł bardzo ciekawy re­
ferat prezes Trybunału Administracyj­
nego dr. Hełczyński, k tó ry scharaktery 
zował położenie emigrantów polaków 
zagranicą i wskazał na konieczność 
wys i ł ku całego społeczeństwa na 
rzecz szkoły polskiej zagranica, przez 
którą" nie dopuszcza się do wynarada­
wiania młodzieży polskiej. 

Ponowny protest robotników sezonowych 
przeciwko metodom postępowania Str. Narodowego 

Dodatkowa komisja poborowa 
W dniu 15 lutego r. b. w lokalu biura woj-

skowo-policyjnego zarządu miasta Łodzi przy 
ul. Piotrkowskiej 165 urzędować będzie dodat­
kowa komisja poborowa dla P.K.U Łódź-Mia-
sto I, na którą winni się stawić poborowi rocz­
nika 1913 i roczników starszych, nie posiada­
jący jeszcze uregulowanego stosunku do służ­
by wojskowej, zamieszkali na terenie 2, 3, 5, 
8, 9 i 11 komisariatu policji, w dniu zaś 28 bm. 
urzędować będzie dodatkowa komis, poborowa 
dla P.KU. Łódź-Miasto II, na która winni się 
stawić poborowi, jak wyżej, zamieszkali na 
terenie 1, 4, 6, 7, 10, 12, 13 i 14 komisarjatów 
policji 

W związku z lem zainteresowani poborowi 
winni przygotować potrzebne do przedstawienia 
na komisji dokumenty a mianowicie dowód oso­
bisty, lub zaświadczenie tożsamości z fotograija., 
kartę odroczenia sluiby wojskowej (o ile pobo­
rowy korzysta z odroczenia) oraz świadectwo 
zawodowe i świadectwo szkolne. 

Nasz reporter zanotował... 
Na Placu Wolności napadnięty został przez 

nieznanych sprawców 23-letni Jankiel Benko-
wicz, zamieszkały przy ulicy Marysińskiej 32. 
Napastnicy zadali Berkowiczowi kilka ran kłu­
tych, poczem zbiegli. Lekarz pogotowia udzielił 
rannemu pomocy, poczem w stanie ciężkim 
przewiózł go do szpitala Św. Józefa. 

Przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i Głównej, 
napadnięty został przez pijanych przechodniów 
i pobity tępem narzędziem 26-lelni Józef Pa­
lek, zam. przy ulicy Napiórkowskiego Nr, 76. 

W restauracji prey ul. 11-go Listopada 148 
pobici zostali podczas bójki, Marian Kubiak, 
zamieszkały przy ul. Waryńskiego Nr. 9 i An­
toni Kubiak, zam. przy ul. Spacerowej 4. 

Obydwaj uczestnicy bójki zo»ta[i pokale­
czeni nożami. W sianie ciężkim odwieziono ich 
do ' domu. 

W podwórzu domu przy ulicy Wawelskiej 
Nr. 18, mieszkaniec tego domu, Zygmunt Króli­
kowski został poraniony nożem, podczas wyni­
kłej bójki. 
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(v) W dniu wczorajszym odbyło się 
ogólne zebranie robotników sezono­
wych w Łodzi , przy udziale przedsta­
wiciel i związków zawodowych „Praca" 
ZZZ i związków robotników miejskich 
ZZP.. 

Tematem obrad zebrania było sta­
nowisko radnych frakcj i narodowej na 
ostatniem posiedzenie Rady Miejskiej, 
k tórych postępowanie może spowodo­
wać znaczne opóźnienie rozpoczęcia 
robót sezonowych w Łodzi , co w kon­
sekwencji grozi również, niemożnością 
przepracowania ustawowego czasokre­
su 26 tygodni i n ieotrzymywania zasił­
ków w miesiącach z imowych. 

Na zebraniu robotnicy zostali poinfor­
mowani o akcji wszczętej przez kierow­
n ików związkowych, k tórzy z łożyl i na 
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do opóźnienia robót publicznych. Jak 
wiadomo niemorjał sezonowców został 
przez pana Wojewodę przyjęty przy­
chylnie. 

Odczytana została również, wydana 
onegdaj odezwa do robotników sezono­
wych w której 5 podpisanych związ­
ków robotniczych potępia surowo me­
tody postępowania endecji. 

Po przemówieniach i dłuższej dys­
kusji, zebrani uchwali l i jednogłośnie re­
zolucję, protestującą przeciwko meto­
dom postępowania Obozu Narodowego 
w Łodzi , specjalnie w przedmiocie opóź 
nienla robót publicznych na terenie na­
szego miasta, oraz przeciwko taktyce 
dążącej do obniżenia poborów pracow­
nikom miejskim. 

Rezolucja ta zostanie przesłana panu 

W mieszkaniu rodziców przy ulicy Browar, 
nej Nr. 50, 3-lelni Stanisław Jóźwiak, wskutek 
nieuwagi domowników, przewrócił na siebie 
garnek z gotującym się rosołem, doznając popa­
rzenia twarzy i rąk. Lekarz Pogotowia prze­
wiózł chłopca do szpitala. 

ręce Pana Wojewody Hauke-Nowakaj Wojewodzie i władzom ministerialnym 
memorjał z prośbą o niedopuszczenie 1 

Postulaty kolejowe Łodzi 
rozpatrzy specjalna komisja ministerstwa komunikacj i , 

k tóra przybędzie do naszego miasta 
Jak się dowiadujemy, w bieżącym 

LEKARZ - DENTYSTA 

F . K O P C I O W S K A 
POWRÓCIŁA. 

Przyjmuje codziennie od 9—3 

teł. 232-55 
od 1—7 w lecznicy 

Piotrkowska 294 

tygodniu p rzybywa do Łodzi delegacja 
ministerstwa komunikacj i i warszaws­
kiej dyrekcj i kolei państwowych, która 
to delegacja w przysz ły piątek, dnia 15 
b. m. weźmie udział w specjalnie zwo­
łanej konferencji w oddziale ruchu na 
dworcu Łódź-Fabryczna. 

Konferencja ta zwołana została, ce­
lem omówienia postulatów Łodzi , k tó­
rych uwzględnienia sfery łódzkie do­
magają się w przysz łym letnim rozk ła­
dzie jazdy kolei państwowych. 

W sprawie tej został już w swoim 
czasie złożony obszerny memorjał 
przez zarząd miasta Łodzi w ministers­
tw ie komunikacj i . Memorjał ten został 
zredagowany na podstawie materiału, 
nadesłanego, przez izby p rzemys łowo-
handlową i rzemieślniczą, oraz związki 

przemysłowe, instytucje i tp. 
Naskutek właśnie tego memoriału 

ministerstwo komunikacji , chcąc pójść 
po l inj i postulatów Łodzi, zwołało na 
piątek będącą w mowie konferencję, 
przy udziale delegatów ministerstwa. 

Teatr „ROZMAITOŚCI", "tel. 112-25 
Gościnne występy słynnego artysty 

Aleksandra Granacha 
Dziś w poniedziałek o godz. 9.15 po cenacb 

popularnych największa sensacja sezonu 
„SUMIENIE ŚWIATA" 

sztuka w 3 akt. 7 obraz. 

D g i u r u a p i e k 
Dziś w nocy dyiurują następujące opteki: 

J. Koprowsikiego (Nowomiejska 15), S. Traw-
kowskiej (Brzezińska 56), M. Rozenbluma (Śród­
miejska ?\), M. Bartoszewskiego (Piotrkowska 
•Nr. 95), H. Skwarczyńskiego (Kątna 54), L. 
Czyńskiego (Rokicińska 53). 

Europa I Czari ia Perła RiDK°. 
C A S I N O Hem Baui, Aimabcllo. 

HlClMWd Wllltlt — w slganl j raym filmie 

Moskiewskie Noce rei Aleksander Oranowski 

Dziś początek o i-ej 
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TEATR MIEJSKI. 
TRZY PRZEDSTAWIENIA PO CENACH 

ZNIŻONYCH. 
Dziś w poniedziałek i w środę ciesząca 

nieslabnącem powodzeniem rewelacja Kata­
jewa „Kwiecista droga". We wtorek pełen 
werwy i humoru satyrycznego „Szlem bez 
stu" Tadeusza Chrzanowskiego. Ceny na wido­
wisko to zniżone od 40 gr. do 2.70-

W próbach pod reżyseria Władysława Czen-
gerego wyborna komedja St. Kledrzyńsklego 
„Ten i tamten". 

ŁÓDZKIE TEATRY POPULARNE 
(Ogrodowa 18). 

W dniu dzisiejszym, w poniedziałek, o go­
dzinie 8.15 wiecz. dana będzie znakomita ko­
medja w 3-ch aktach Stefana Kiedrzyńłkiego 
p. I. „Nie trzeba się niczemu dziwić", w reiy. 
serji dyrektora Mieczysława Winklera. Udział 
bierze cały wyśmienity zespół komedjowy. 

TEATR „ROZMAITOŚCI", 
Dziś, w poniedziałek o godz. 9.15 wlecz, naj­

większy sukces Aleksandra Oranacha w sztuce 
p. t. „Sumienie świata". Ceny popularne. 

gUJSS? I Bal w Savoy'u: 
„WIKTOR tą WIKTORJj Dj t l ś p o r a ź ostatni po cenach 

zniżonych 

LUNA znów reprezeiiłulc leszcze piękniejszy 
L-ipnielszy lilm austriacki 

dow- króla operetki ER. LEHARA MAERt 
Mistrza reżyserów KAROLA 

Nadawcze aparaty radiowe 
w kopalniach angielskich 

W dwóch wielkich kopalniach Węgla zało­
żone zostały ostatnio aparaty radjowe w po* 
szczególnych szybach, celem umożliwienia szyb­
szej pomocy w razie jakiegoś wypadku. Przy 
wejściu do szybu głównego umieszczona zosta­
ła radjowa stacja nadawcza, a ataeje odbiorcze 
w galeriach pozwolą na szybkie priesyłnle roz­
kazów podczas prowadzenia akcji ratowniezef. 
Ponadto wewnątrz kopalni znajdować się b i ­
dzie w różnych punktach szereg stacyj nadaw. 
czych, zapomoca których można będzie szybko 
ostrzec posterunki na powierzchni ziemi o za-
grażajneem niebeipleeaeństwle. 

Zarząd kopalni angielskichh przypuszcza, Iż 
tego rodzaju instalacje radjowe pozwolą w wielu 
wypadkach uniknąć katastrofy, a w każdym ra­
zie przyczynia sią do złagodzenia jej skutków 

F R A S Q U I T A 

(o iit dziele i upili m iln I 
Zgórą od trzech tygodni prowadzi ła,na ostatnio przez komisję wojewódzką 

szczegółową lustrację gospodarki szpi 
tnla okręgowego w Łodzi przy ul . Za-
gajnlkowej, komisja rewizyjna łódzkiej 
Ubezpleczalnl Społecznej. 

W y n i k i lustracji są nadspodziewane,! 

lustracja szpitali miejskich w Łodzi , zo­
stanie w bieżącym tygodniu zakończo­
na. ,, A 

Po zlustrowaniu już szpitali Sw. Jó­
zefa na Radogoszczu i sanatorjum w 

R o z m a i t o ś c i z ? ^ 

MECZE ZAMIENIONY NA M ^ j Ł j 

a w pierwszym rzędzie stwierdzono! Łagiewnikach, komisja w o j ^ y ó ^ a ^ 
chaos i nieporządki, jakie, panują w ; s k ł a d której wchodzą: n a « e n i k w y -
Ubezpleczalni; w szczególności wsku- działu zdrowia przy urzedze wo e-
tek braku należytej kontrol i , jak rów- lwódzk im w Łodzi dr. Skalski, i n s p ^ o r 
nież wskutek nieuregulowania sprawy 
wizyt osób przychodzących do chorych. 

Komisja ustaliła, że po odwiedzinach 
'przez rodzinę, niektórzy chorzy byl i p i-

Kozłowski oraz inspektor szpitalnictwa 
miejskiego dr. Mittaelstedt. przeprowa­
dzi w bieżącym tygodniu lustrację sa-

! tmtorjum na Chojnach, w szpitalu bw. 
5 gdyż przynoszono im wódkę. Poza | Magdaleny przy ul. T r a m w a j o w i o ra j 
em stwierdzono wiele niedomagań. (a) i w szpitalu zapasowym miejskim przy 

* * i ulicy Kątnej Nr. 44. 
Jak sic dowiadujemy, przeprowadza-; 

Jak donoszą z Konstantynopol*, 
a meczetów byłej stolicy Turcji. " t f <i 
który był przed zdobyciem miasta Pj' 0 ,. 
meta II-go kościołem chrześclja6«l(|D'L

){ŁSH 
obrócony na muzeum z rozporządź" * ,Ą 
Paszy. Meczet jest już dostępny ° " „|t" 
nold i turystów. W podwórzu, 
przedsionek, rozpoczęto roboty W^^t 
gdyż archeolodzy spodziewają się "" j | u |( l 
zagrzebane w ziemi cenne zabytki 9 

KSIĄŻĘ WALJI GOsCI W T Y K Ą J 
Książa Waljl przybył do KluW" 1 , Ą 

miejscowości narciarskiej w Tyroj* Ą 
przybył incognito I zapisał się • * , pfffT 
pod nazwiskiem hr. Chester. K»»b f l b , (JJI 
nlony jest przez anglików, którzy 
tłumnie, znącenl obecnością księcia 0 

ton modzie I gustom snobów. 

• . M y i l ( ! v c y i tymczasowi masy upadłości firmy „Zwinzek Producentów Rvb Sn I 
o j kat Marian Lewandowski i Jan Kulesza komunikują, i* Sqd Okręgowy w Warszawie nos ta-
Jnowienlem z dnia 1 lutego 1935 r. wyznaczy! stosownie do art, 511 K. H jeTnomeslec nv 

K « V 0 / 1 l e C 2 ^ d ^ S p r a W d z / ^ l a % « ^ # « wymienionej masy \£il<to?£i%d% 
Komsarz sosownle do powyższego postanowienia -.znaczył termin sprawdzenia wierzytel­
ność, na dziert 27 lutego 1935 r. o godz. 13 w sali Zebrań Wydziału Handlówko Sadu Ókrt 
gowego w Warszawie (ul. Miodowa.Nr. 15). Wierzyciele, którzy sprawdzeni'nie dokonają 

będą należeli do mających nastąpić podziałów funduszów masy. Syndycy Tymczasowi 

M, LEWANDOWSKI, adw- ( - ) -1AN KULESZA... 

nak utrzymać ścisłe incognito 1 »» ĵK". 
selstwa austriackiego w Londynie P" e A 
to w .KltzbUhel wszystko, by kslę<f 
spokój I odgrodzić go od cioka* 0 * c ^ J 
W tym celu starosta polecił rozlepi* ^ 
I w uzdrowisku plakaty w trzech '< jj4 
których zwraca się do mieszkańców Jf 
jezdnych z prośbą o nlenagabyw«n'« 
gościa i niezakłócanie mu spokoju. • M 
szard. — Skończy się ta gra * ' 
babkę. _^ o d p ] 

co n

d ° p r a 

rzed na 

dV, któ ra 

W I L H E L M L ICHTENBERG. 

Przygoda karnawałowa 
- Jeżeli wyjeżdżasz jutro w spra­

wach handlowych, to poco jest ci po­
trzebny bilet na maskaradę w Operze''' 

'— zapytała Greta, wchodząc do-gabl - -
netu męża. 

Pytanie rzucone było tak, poprostu, 
mimochodem, w głosie jej nie by ło ani 
cienia nieufności. 

— Co?... O czem mówisz?... Nie ro­
zumiem... 

— Czyści łam twe futro 1 w kieszeni 
znalazłam oto ten bilet... 

— Aha, dobrze, żeś ml przypomnia­
ła... Zapomniałbym zupełnie odesłać ten 
bilet Ot tonowi . Trudno mu jest wybrać 
się do miasta 1 prosił mnie, abym kupił 
dla niego bilet... Bardzo cl dziękuję... 
Gdybym mógł zostać, tobym... to byśmy 
się też wybra l i na tę maskaradę, p raw­
da? 

— Oczywiście... — odparła Greta, 
wychodząc z gabinetu *» 

m 

Gdy Ryszard w nienagannym f raku 
wszedł na salę balową, westchnął z ul­
gą. Wszystko szło doskonale. Greta nie 
domyśli ła się niczego, w przec iwnym 
razie nie zachowywałaby się tak spo­
kojnie: — on dobrze zna kobiety... p rzed 
rzekomym wyjazdem schował frak do 
wal izk i , zamiast na dworzec pojechał do 
hotelu, tam się przebrał i oto teraz jest 
Już na maskaradzie, oddycha przesyco 
nem perfumami powietrzem, przebywa 
wśród ty lu pięknych kobiet, by jeszcze 
raz — jak przed latv — wypróbować 
swój w p ł y w na płeć piękną... Realny 
stosunek do rzeczywistości uspokoił je 
go sumienie: — na maskaradę albo się 
idzie solo, albo się wcale nie idzie. Ma­
skarada nie może być miejscem, w k tó-
rfijrn sio składa dowody rodzinnego p rzy ­
wiązania. Sama myśl b tern, i e żona w a ­
łęsa się w masce w t ym pst rym t łumie, 
zatruwa radość karnawałowej nocy. 

Zatrzymał sie pod kolumną, obser­
wując publiczność. Zabawa dopiero się 
•-'•'.poczynała. F l i r towano narazle skrom 
nie — na odległość. Ryszard postanowił 
- le zawracać sobie g łowy pierwszą-
' -osza maseczką. Należy umiejętnie w y ­
korzystać icdynv wo lny wieczór: — 
'•-eta z pewnością poraź drugi nie u-
-vicrzv tak ła two w jego wyjazd.. . 
Chciał zapalić. Gdzie Jest paplerośni-

ą? Czvżby. przebierając się w po-
tniećhu, zostawił ja w hotelu?,-

W wewnętrznej kieszeni fraka coś za 

szeleści tor' Llśt ?./: 'Có -ż t k TTonsemŝ l̂Lî  
stów handlowych nie przechowuje się 
-w frakowej->marynarce.v. ,"'A innych -li­
stów w ciągu tych trzech lat po ślubie 
Ryszard nie o t r zymywa ł . Kiedy by ł z 
żoną na premierze w Operze?... Wtedy 
napewno nie by ło w kieszeni żadnego 
listu...Niebieska koperta, znajomy zapach 
perfum, charakter pisma żony'... 

— ,,Ja również będę dziś na maska­
radzie w Operze, mój drogi... Czy po­
znasz mnie pod maską?"... 

Popychano go ze wszystkich stron, 
Ryszard stał jak w r y t y . A więc jej spo­
kój był ty lko komedją?!... Wszystko 
zrozumiała, wszystko wyśledziła i oto 
jej odpowiedzi... Trzeba natychmiast 
stąd uciekać!... Nie zobaczy go 1 będzie 
można potem dalej podtrzymywać wer 
sję o rzekomym wyjeździe. A jeżeli go 
już zauważyła?... Może już stała obok 
niego? Możl iwe nawet, że śledziła go, 
gdy czytał ten list... 1 teraz uciekać?... 
Nonsens!... Teraz może go ocalić ty lko 
bezczelność! 

Ale chęć spędzenia wesołej nocy kar­
nawałowej została gruntownie pogrze 
bana. 

Ca łv ten ambaras nie doprowadz i ł ! do niczego. Ryszard zamienił się nagiej jesz?... 

w zgrabną figurę stojącej przed nim mło 
dej kobiety, obciśnlętcj złotą lamą. Moż­
l iwe, że to ona... Akcent nieco cudzo­
ziemski, Węgierka? Intonacja trochę 
sztuczna. Udawał narazle, że jej nie po-

— Dobrze, moja mała, że cię spotka­
łem... Rzeczywiście i rozmawiałertLze! JOT. 
bą... Człowiek się głupio czuje, gdy jest 
samotny na maskaradzie... Teraz bę­
dziesz mi towarzyszyła. . . Węgierka ro­
ześmiała się wyzywa jąco : 

— A skąd wiesz, że cię nie opusz­
czę?!... Przyszłam tu. żeby się bawić, 
a mężczyzn nie brak ' 

Ścisnął jej rękę z taką siłą, że aż 
krzyknęła. 

Nie będziesz się tu w łóczy ła z ża­
dnymi mężczyznami, rozumiesz?!... Zo­
staniesz ze mną tak długo, jak- tego 
będę chciał! 

— A jak długo będziesz chciał? 
— Nie zadawaj głupich pytań! 
Umi lk ła . Usiedli p rzy stol iku, Ry­

szard zamówi ł wino. 
— Na jaką intencję wyp i jemy? — ' 

zapytała i po chw i l owym namyśle do­
dała: — Może zdrowie twe j żony? 

Ryszard roześmiał sie: 
— Dobrze, choć ona na to nie zasłu­

guje... 
Węgierka odsunęła od warg kielich 

z winem. 
— Dlaczego?... Czy źle z nią ży -

Dobrze, pojedziemy 
ale zdeim wpierw maskę - ' / 

— Nie, nie! — zaprzecza'-'-
tern... przy rozstaniu... 

Przyniósł jej futro, które 
zupełnie nieznane. Wsieo" 
sówki . n r n Pv**' 

Gdzie mieszkasz? — 
Św. Doroty 12. 

— Nie gadaj bzdur. 
Obserwatorsk lc j . . 

— Co ci do g łowy woa 
wiadam ci przecież. 
Sw. Doro ty ! 

Nie słyszała jaki adres 

że mie^ 

i>ie M y j n i a J U M B c\e v 

fe rowi . Zmęczona, wtul i ła s | j , 
przymknęła oczy. Nagle ock 

I t > a g a n i 

te 

od 
S u q Wiel-

z wesołego gościa, szukającego przygód 
na maskaradzie, w trzeźwego męża: — 
więc Jego żona Jest sama na maskara­
dzie!... W masce, podobna do tysiąca 
innych maseczek, może stać się obiek­
tem t ryw ia lnych zaczepek plerwszego-
lepszego Don Juana!... Postanowił ją 
odszukać. Uważnie przyglądał się każ­
dej kobiecie. Ale w 1935 roku wszystkie 
zamaskowane kobiety są do siebie bar­
dzo podobne!... Czoła, oczu, l ini i ust, 
kształtu nosa — tego nie widać. A kibić 
wszystk ich kobiet jest jednakowa: — 
wszystkie są dziś zgrabne, wszystkie 
mają jednakowy chód. wszystkie są dziś 
bowiem jednakowo wysportowane. 

— Zupełnie jak w i.Nietoperzu"!.. 
Co za nonsens!... Dawnie j to by ło może 
oryginalne, ale dziś... In t rygować włas­
nego męża — phi... Sądziłem, że Greta 
jest rozsądniejsza... Nagle poczuł na 
swem ramieniu czyjąś rękę. 

— Marzący Don Juan?... Od kiedy to 
panowie na maskaradzie wygłaszają do 
siebie monologi? 

Odwróc i ł sie szybko 1 wlepi ł wzrok 

—Dokąd mnie wleziesz? 
— Do naszego mieszkan , a " 

spokojnie i nie rób awantur' z ) 

Zaczęła walić w szybę > Y' 
w stronę szofera: 

— Stać!... ,.m\ 
Zgrzy tnę ły hamulce. Wfi*S# 

skoczyła na jezdnię i zaczęła 
Szofer przyzwyczajony do u 

nek, zapytał z uśmiechem: <?„, 
Dokąd pan każe iew* , 

lej — na Obserwatorska? A h , e r ^ 
— Niech djabli porwą OJJ| f 

ską! — ryknął Ryszard. - ^ 
hotelu „B r i s to l " 

— Nie, ty lko ona okropnie się za­
chowuje! 

— Czy jest tu na maskaradzie? 
— Tak, ale możemy sie tak zacho­

wywać , jakgdyby Jej tu nie bv ło 
T y m lepiej... Podobasz mi się i nie 

chciałabym oddać ciebie Innel... 
— Nie bój się, zostanę przy tobie. 
— Przys ięgni j ! 
— Na maskaradach przysięga nic nie 

znaczy. 
— To daj mi jakiś fant na dowód te­

go, że nie uciekniesz nagle. 
Jej rączka w białej rękawiczce zna­

lazła się nagle w Jego kieszonce od ka­
mizelki , skąd wyciągnęła mały, z ło ty 
zegarek na at łasowej wstążeczce. 

— Teraz wiem, że nie uciekniesz!— 
zawoła ła uradowana. — Nie pokażesz 
się przecie żonie bez zegarka. 

Dot rzymała s łowa. Nie ODUszczała 
go ani na chwi lę. O pierwszei w nocy 
szepnęła zmęczonym głosem: 

— Chcę wrócić do domu... 
— Dzięki Bogu ! — pomyślał R y -

Gdy wróc i ł nazajutrz v ; 
Greta p rzywi ta ła go. jak »^spo­
kojnie 1 przyjaźnie. UcaloJf SM 
powitanie, uciekł szybko o 11 

kit-

Sto 

p o w i t a n i e , i i u e n i a^ .yun- . 
binetu, by czemprędzej wV l a 

f rak I powiesić go w szaf' c ' p v», 
P r z y obiedzie Greta +Utf> 

uprzejmie, jak się czuł w P ° j 
dwuch dniach zapytała: $ y 

— Gdzie twó j zegarek. " 
Odpowiedziałby chetme 

dość już tych kp in ! — a , c

n a \ V ^ 
się I odparł spokojnym i n / 
zmar tw ionym głosem: wJ 

— Wyobraź sobie. ? % o p 
gdzieś w drodze... Sam n , e |( ; 

zumieć, jak to się stało. ^ 
Objęła go czule, poca ' 0 \ 

k , a : t r l r o ^ i 

— Nie mar tw się, na i ^ . ,Mi 

— i-Nie m a n w aiv, Ą1)!'/ 
pię ci na urodziny t a k i f.^Jt 

Dotrzymała słowa... y i y 
k i sam... „Tak i sam", c z y

r i " n i e i / 
Tajemnicy te j Ryszaro . ,^ . 

zał do końca życia... 

V K Pr* 
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awnych, dobrych czasói 
W s n * ^ miałyby nam nic do zarzucenia. -
Współczesność i postęp w modzie już się wyczerpały. -

v ^ n a d e D ł u g i e włosy, pelerynki, wysokie obcasy 
Vs?v„. . nadejsc.em nowego sezonu, Nie może to oczywiście T l . " Vt łv

 a nadejściem nowego sezonu, Nie może to oczywiście wykluczać m wysiawawacr 
cj„j CY twórcy mody biorą się energi- eleganckiej prostoty, gdyż żadna pani, niarskich też już jest 
c 0 * e d o pracy, aby naszym paniom dać obdarzona dobrym smakiem, nie włoży lśniąca słomka przyi 

wykluczać Na wystawawach magazynów mod- odwiedzanie dużych domów mody i stu-
wiosna. Gruba djowanie ostatnich paryskich żurnalł. 

Przeciwnie, często bardzo śledzenie za przystraja maleńki ka-
Wno,wego, coś ładnego, a jednak łat- na ulicę przeładowanej sukni, a robe- pelusz, prawie niewidoczny z pod za-
de* d o noszenia. Usiłowania idą prze manteauk będzie właśnie wiosną noszo- dartego ronda i sterczącei sztywno wo-
N v Z ! S t k i c m w kierunku stworzenia na jako ubranie spacerowe. alki. Rondko tak się zniżyło, że hic czy 

Y l k tóra stałaby się popularną. 1 Nadmiar jest zawsze wykroczeniem zamsz obejmuje szczelnie czubek głowy. 
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I l e o c k " e 

eziesr-f 
eszkan ' 3 " ' 
w a n t u n ? ) 

szybę i r' 

i e i e c h a 

ska? ^ueef* 
) rwa 
rd. 

utrz vKl% 

do » 

:ej * v i * 
bko do 

ireta 

?arek- " U l 
:hętn;e » 

ale ^ , 1 

y m 1 

Se. 
,am n i e , 

/szaro. u l I 1 i . 

Sal*1* E f i ° c f \ s u . a r t y ś c i rys«J^cy iw zakresie mody. Wykroczenia takie zda | Wiosenne nowości są narazie tylko w ko 
,Vh " ' i n a ł o h n M 5 , n ' a w, minionych ,'izająsfę, niestety, dość często, a wyni-Morze czarnym: 
ta ^aian- • C j e d a w n V c h wzorów,kają z mylnego poglądu, że'przesada mO1: Dziś prezer 
«ł. e r e z u l f ? 1 dzisiejszego daje ze być oznaką ekscentrycznoścł. 

r °drzu •» n i Ż g d y b y kategory- j Granatowy materjał będzie na wcze 
ki n Pu Ef s t a r e .doświadczenia. Jsną wiosnę bardzo odpowiedni, szczegół 
^•'"^ać n

 w " * z e m a Powinien nami nie w połączeniu z białą piką, tak chęt-
j(

 1 robe V o s a-dzeniu nowej tak zwa nie noszoną w porze wiosennej. Suknia 
»!- °d vwTl'..I?a

1

nt£au\ Rodzaj ten znany zapięta na duże guziki, przepasana bę­
dzie paskiem zamszowym w kolorze nie 

^ . . r e { V f l e l t l „ l a t ' 0 n 8 i ś * w a n 0 t a k a - s u k 

'̂  'orme", a ponieważ zrywała w ó w 
^ „ ^ ^ y y g o d n e m i fiszbinami, przypi-

' e l dążenie wręcz rewolucyjne. 

r? lPowszech"niła się tak, że 

'<V e i lie. p j t o o s ^" ' starszych i straciła 
ity j /*dy z a ś j a k a moda zastanie 

^e, T ^ — wskrzeszenie jej nie 
Sij-^^nte.6 1 1 ^ o s spotkał właśnie t. zw. 
V ( bV J : " ' , 1 t r z e b a było wiele pers-
\ f i l ie - e ° n a ć klijentki, że w no-
^j,, 6%i j n ' e ma ona nic wspólnego z 

k l vnie • 8 tarszych pań, że, wręcz 
ł r 4 r t W , e 8 , ł nietylko praktyczna, 

x S v k o w n a 

co ciemniejszym od materiału. 
Nowym i oryginalnym pomysłem jest 

rozcięcie sukni pośrodku. Można tu o* 
siągnąć efektowny kontrast kolorów po 
między suknię a spodem wychodzącym 
z rozcięcia. Ładnie będzie wyglądać na-
przykład suknie w kraty z jasnemi wy­
łogami ńa spodzie ciemnym. 

Do najmodniejszych i bardzo noszo­
nych wiosną sukien należeć ma robe-
manteau z tiuniką. Aby suknia była lek­
ka i nie pogrubiała sylwetki robi się 
się spód z cienkiego jedwabiu i przeszy 
wa do niego falbanę wełnianą, Tiunika 
jest z przodu wyokrąglona, zapięta środ 
klem i przybrana koło szyi jasnem żabo 
tern, falisto spadającym. Lekko rozsze­
rzone rękawy wykończone są jasnemi 
wyłogami. 

Dziś prezentujemy trzy modele wio:, 
sennych kapeluszy. 

Woreczki rozrastają się do niesłycha 
nych rozmiarów. To już nie woreczki, 
ale torby, prawie sakwojaże na długich 
rzemykach, zakładanych na ramię (dos­
konała sposobność dla złodzieja z ostrą 
żyletką). 

N e ? 1 r W u H 2 . 0 8 t a ł v r u w i eńczone po-1 Bardzo ładne tą przygotowywane na 
i ] B» °d<jr

 m " 1 ' a k w i e m y - r o ł } e ' wiosnę modele z ciemnego jedwabiu. 
Ib u d e f o b ; d z i ś d u z ą r o I e - w n a * C h ° d z i tu, w pierwszym rzędzie, o umie-
}) w ^lszfrL* . u t r zvmvwać się bę- jętne udrapowanie materjału. Lekkie i 

'estetyczne jest przybranie z koronek w 
kolorze naturalnym, a bukiecik kwiat­
ków uzupełni efektownie elegancka ca­
łość. 

modą zagraniczną powoduje śmieszną 
przesadę i nieumiejętne stosowanie stro 
ju do osoby. Pamiętajmy o jednem: prze­
sada w każdym kierunku jest szkodliwa 
i śmieszna. 

Przypomnijmy sobie modę krótkich 
do kolan sukien. Jakże śmiesznie wyglą 
dały w takiej ultra-modnej wówczas tua-
lecie osoby tęgie o przysadzistych kształ 
tach. Kapelusz z podniesionem rondem 
nigdy nie będzie zdobił osoby z brzyd-
kiem wypukłem czole, choćby urbi et 
brbi tiłoszóho, że jest modny. 

Aby więc gustownie się ubrać, trze­
ba krytycznie na siebie spojrzeć, poz­
nać błędy swej twarzy i postaci tak, aby 
strój je zatuszował, a nie podkreślił. Je­
dyną radą, nie indywidualną a zbiorową, 
to aby osoby tęższe ubierały się po an­
gielsku, bez nakładania na siebie tych 
różnych riuszek, falban i falbaneczek, w 
których będzie świetnie osobom szczup­
łym. A najlepszym doradcą będzie tutaj 
lustro, wierny, prawdomówny przyjaciel 
każdej kobiety. Trzeba umieć tylko w nie 
patrzeć, wszystko widzieć i nie oszuki­
wać siebie samej. 

' *»l Irenę. 
XOOOO(XX)OOOOOOOOOOOOOOOQPOCXXX> 

V^o\!|8 z.Vm ciągu, pod warunkiem, 
KijSm a d a «a coraz to nowym wy-
V P f i v k a r Ó W n o p o d w z Jfodem kro 

' r&nia i zestawienia materja-

Uczesanie coraz strojniejsze. Garson 
kę czy zwinięty wałeczek włosów przy­
biera się upinanymi warkoczami i loka­
mi, układając je po stroświecku w wia­
nek dokoła głowy. Prócz ozdób z wło­
sów modne są diademy ze strassów, zło 
te i srebrne opaski, szpilki z brylantowy 
mi łebkami, żywe i sztuczne kwiaty. Sta 
roświecczyzna wraca. 

• 
Ogromnie efektowne są pierścienie z 

wielkim kamieniem, dobranym do kolo­
ru sukni, z galalitu, szkła lub lakierowa 
nego drzewa. Cyfry i monogramy z ma­
leńkich brylancików iskrzą się na balo­
wej sukience, przypominając modne nie 
gdyś breloki, klamry i klipsy obok du­
żych kwiatów uzupełniają strojne toale­
ty. 

Modna pani chodzi na koturnach: nie 
można nazwać inaczej jej niesamowicie 
wysokich obcasów. Srebrna 1 złota skór 
ka jeszczury, kameleony i rekiny ubiera 
ją nóżkę tancerki i sportsmenki. 

Aby posiąść sztukę gustownego i ele 
ganckiego ubierania sie. nie wystarcza 

Zdrowie 
dziecka 
w rekach matki 
W zimie szczególnie organizm dziecka 
wymaga wzmocnienia I uodpornienia, 
gdyż w te| porze roku, ngweł lekkie 

Erzezlębienle spowodować może nie-
ezpleczne dla zdrowia komplikacje. 

Emulsja Tronowa f. Scotta zawiera ob-
fltu|qcy w witaminy A I D tran leczniczy, 
oraz hlpofosflty wapnia I sodu. Dzięki 
temu wzmacnia ona wydatnie orga­
nizm dziecka, pobudza apetyt, wzmaga 
wzrost i powoduje przybieranie na wa-

ecl chętnie przyjmu|q Emulsję 
Tranowq Scotta, gdyż 
jest przyjemna w sma­
ku I lekkostrawna. 
Żqdajcle zawsze pra­
wdziwej Emulsji Tro­
nowej wyrobu firmy 

SCOTT 
& BOWNE S. A. 

WARSZAWA 
Cena od ?ł. 
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Spotkanie międzypaństwowe w boksie kończyjy naszem zwycięstwem w stosunku 

Piłat zwycięża przez lecltniezne k. o. Sm&W 
( T e l e f o n e m o d s p e c j a l n e g o w y s ł a n n i k a „Repub l ik i ' ' ) 

wal, 

Z l e h m iab 

StL nace 

^7 ośmiu 

Poznań. 10 lutego. 
Międzypaństwowe spotkanie pięś­

ciarskie Polski z Węgrami wywo ła ł o 
w Poznaniu dawno już nienotowane za, wiele obiecywano, 
interesowanie. Już o godz. 6.30. a więc Naogół pozostawil i węgrzy bardzo 
na długo przed rozpoczęciem spotkania, dobre wrażenie po sobie, imponując 

niką. Na drugiem miejscu postawić na- z Erigyescm. By ła 'a jedna z najład-
leży Harangyego. Zawiódł natomiast niejszywi: walk wieczoi i i . gdy? obaj po 
zupełnie Szigett i , po k tó rym sobie tak pisywal i się wspania l i technika, szcze­

gólnie w pierwszej rundzie. Pierwsza 

olbrzymia hala powys tawowa by ła nie 
mai cała zapełniona, a publiczność cią­
gle jeszcze napływała. W chwi l i rozpo 
częcia zawodów sala wypełniona by ła 
do ostatniego miejsca, przeszło sześcio 
tysięcznym t łumem. 

Spotkanie miało przebieg niezwykle 
interesujący i zakończyło sie naszem 
pięknem i w pełni zasłużonem zwyc ię­
stwem. W y n i k końcowy spotkania nie 
może nas jednak zadowolić, gdyż sę­
dziowie wyda l i k i lka mylnych orze­
czeń, krzywdząc nas przynajmniej o 
dwa punkty. 

Krzywdzące orzeczenia sędziów 
Już pierwsza walka w wadze mu­

szej przyniosła przykrą dla nas niespo­
dziankę, gdyż Jarząbkowi, k t ó r y miał 
walkę tą zdecydowanie wygraną przy­
znano jedynie remis. Szczytem niedo­
rzeczności, czy też złej wol i bv ła decy 
zja w wadze półciężkiej, w które j Zie­
liński walczy ł z Szigett im bardzo do­
brze, ustępując mu jedynie pod wzglę­
dem technicznym, miał jednak więcej z 
walk i i za wspaniałą postawę i nieby­
wałą ambicję zasłużył conajmniej na 
remis. 

Po ogłoszeniu zwyc ięs twa węgra 
publiczność pjrzez dłuższy czas burz l i ­
wie protestowała, uspakajając się do­
piero, gdy potężny Pi łat w ostatniej 
walce dnia posłał na deski Szabo. Pro­
test zamienił się wtedy na wielką ma­
nifestację na cześć naszego reprezen­
tanta w wadze ciężkiej. 

O nastroju jaki panował na sali 
świadczyć najlepiej może fakt. że po 
pięknem zwycięstwie Piłata, które za­
decydowało o sukcesie Polski, publicz 
ność samorzutnie odśpiewała hvmn pań 
s twowy . 

Piłat bohaterem meczu 
Z zawodników polskich na pierw­

szy plan wysunął sie Pi łat , k tó ry wa l ­
czy ' znakomicie i wykazał , że z n a j d u j 
się znów w świetnej formie. Obok nie 
go bardzo dobrze spisali sie Maichrzyc 
ki , Sipiński, Jarząbek i Rotholc. chociaż 
ten ostatni, niez najduje sie jeszcze w 
swci najlepszej formie 1 zwyc ięstwo 
nad Lovasem uważać może za szczę­
śliwe. Zieliński walczy ł z mistrzem Szi 
gctt im nadspodziewanie dobrze, mimo 

• to jednak nie poczynił on ostatnio zbyt 
dużych postępów. 

Przykro rozczarował Kainar. po któ 
rym poznać podobnie jak i na dwuch 
ostatnich walkach o mistrzostwo dru­
żynowe Polski, że robienie wagi zna­
cznie go osłabia. Seweryniak mimo 
przegranej walk i zasłużył na uznanie, 
tembardziej, że jego przeciwnik należy 
obecnie do najlepszych pięściarzy w 
Europie. W trzeciej rundzie bv ł nawet 
Seweryniak znacznie lepszy od prze­
ciwnika. 

Frigyes najlepszy u wągrów 
W zespole węgierskim na oierwszy 

plan wysunął się pogromca Kajnara, 
świetny Fr igyes. Wa lczy ł on doskonale 
budząc zachwyt swą wspaniałą tech-

przedewszystkiem niezwykłą ambicja., 
wytrzymałością i pierwszorzędną pra­
cą w zwarciu, w czem znacznie góro­
wal i nad polakami. 

Zawody rozpoczęły się powitalnem 
przemówieniem prezesa Polskiego Zw. 
Bokserskiego mec. Linkego. na które 
odpowiadał prezes związku węgierskie 
go osławiony Kankowsky, poczem or­
kiestra odegrała hymny narodowe, 
przyczem nasz hymn został Drzez pu­
bliczność odśpiewany. 

W wadze muszej spotkali sie Jarzą 

tunda je ;t wyrównany. W drusiej wą­
gier obrabia stale dół Kajnara, rozstrzy 
gając dzięki temu rundę na swcją ko­
rzyść. W trzeciem starciu Kainar idzie 
dziko. Węgier świetnie kontruie i dzię­
ki desperackiej walce Kajnara w y g r y ­
wa i tą rundę. Ogólne jednak zwycię­
stwo Frigyesa na punkty przyjęte zo­
staje przez publiczność protestami. 
Kajnar przegrał walkę tą jedynie dzię­
ki zastosowaniu w trzeciej rundzie fa­
talnej tak tyk i . 

W wadze lekkiej Sipiński miał za 
przeciwnika Nemetha bardzo oodobue-
go do niego z twarzy . W pierwszej run 

tvi-y s tarc i \ przeważał zdecy-. 
Ma jchrz jck i . vx>\w\. »spera* # 

wr.ie lewą pnssą. Dopier" P 1^ jw 
trzeciej rund%r. gdy węgle iMfan 
krotnie Maichrzyckiego d t , f 
Si';, że dyspuiujt : on si lnym 
może to jednał: z i . h w i a ć 
zwycięstwa polaka, który 
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bek z Enekesem I I . Obaj jednakowego! dzie Sipiński lekko przeważa i test zna 
wzrostu i bardzo podobnej budowy. Ja 
rząbek z miejsca atakuje ładnie lewą 
prostą i ki lka razy trafia węgra, w y g r y 
wając dzięki temu pierwsza rundę. W 
drugiej rundzie ślązak idzie znakomicie 
znów ładuje ki lka lewych prostych, 
znakomicie unika w zwarciu, brak mu 
jednak wyczucia dystansu co naraża 
go ki lkakrotnie na zalnkasowanie cel­
nych ciosów węgra. W trzeciei rundzie 
walka jest już znacznie słabsza, obaj są 
wyczerpani . Starcie to jest w y r ó w n a ­
ne. Jarząbek powinien otrzymać z w y ­
cięstwo za przewagę w pierwszych 
dwuch starciach, to też ogłoszony w y ­
nik remisowy k rzywdz i bardzo polaka. 

Szczęśliwe zwycięstwo Rotholca 
W wadze koguciej Ro tho l ; spotyka 

się z Loyasem. Początkowo nieznacz­
nie przeważa Lovas, a Rctholcowi u-
dajc się w pierwszej rundzie dopiero 
pod V<;t::ec zaledwie jeden raz trafić 
przeciwnika prawą. Runda tą należy 
wyraźnie do węgra. W drogiej rundzie 
Rotholc walczy już znacznie lepiej. '. k'.x. 
ka bardzo celnych prawvch umiesz.-za 
na szczęce przeciwnika. Lovas jest 
już i ieco wyczerpany, lecz pod koniec 
znów odgryza się. W trzeciei tercji jest 
znów węgier n iesnczn ie lepszy, przy-
c / . ' n pod sam k c n ; c : walk i Roth<"lc 
,mk:i cuje z..ów dwr: ciosy, pgłoszmie 
/.wy: :i.stw<ii j o laka krzywd?) wvr; iż! i 'e 
ipr'/1 c iwnlka i " w a ż a i e być może jc ; ! v 

2i. r e w i i 4 ;!ln Poleci zj' mylne or^e vztt -.i w p ! ' r \ - ? 7 e j wa ' c : . 
W wadze i - ! / r s o w e j walczy Knfnftf 

cznie lepszy technicznie od orzeciwni-
ka. W drugiem starciu przewaga pola­
ka wzrasta. Dopiero w trzeciem star­
ciu, mimo, że węgier bardzo dużo już 
uprzednio zalnkasował walczy on le­
piej i robi nawet wrażenie świeższego 
i lepszego od Sipińskiego. Sipiński za­
pewnił już sobie jednak zwycięstwo 
dzięki znacznej przewadze w pierw­
szej rundzie. 

W wadze półśrcdniej walczą Sewe­
ryniak z Harangym. W pierwsze) run­
dzie Seweryniak walczy bardzo ostroż 
nie, zastosowując taktykę defenzywną 
i przegrywa tę rundę. W drugiej polak 
idzie lepiej, dopingowany stale przez 
publiczność, odgryza się często, widać 
jednak po nim że daleko mu do dawnej 

sekundach sp.)tkahla znów v s 

pjzeważa. 

Węgrzy wyrównują 
W wadze półciężkiej ZieliAsK j 

przeciw Szigettiemu zdawał' 1 • PfL i e r \ V s z e v 

straconej placówce, gdy t y m c z f l ^ fe%;°, rKanizo 

res 

Ku* 
lak rozpoczyna walkę w sza lone" 1 ^ ^ M i c h 
pic i idąc naprzód atakuje n ' , n •;,^a iiite... 
ko walczącego węgra. Zieliński ., # f Q sportem' 
niestety silnego ciosu i nie jf B°«olo 2oĆ 
korzystać swej przewagi w V>ef^<?Ł\ 

"getti 
znacznie ostrożniej rozstrz j 

Korzys tać s>wej pi icwnsi « ..^y 
starciu. W drugiem Szigetti wai j e 

znacznie ostrożniej i rozstrzjfc .j, 
s w ą korzyść jedynie dzięki z 

przewadze technicznej. Trzecie 

IrezaarCif 

?8andąta' 

fes? rozpoczynają obaj znów W 
tempie. Zieliński stawia ^ s z y f i I W ° ^ a ż n y 

jedną kartę i prze stale n a p r z e p 
koniec obaj są zupełnie wycze 
kładą się na siebie, tak że sędzia 
z trudem ich rozdziela. Ogłoszone,w i ^ ' k • 
cięstwo Szigettiego, przyjmuje P l 

ność nleustąjącemi gwizdami- $ 
milkną dopiero po pięknem z w y 0 1 ^ 
Piłata. 

Piłat decyduje o zwydtf 
W wadze ciężkiej Pi łat r o z P j J ^ 

walkę z Szabo przy akompanja> j 
• i i 1 1 i „ nOP1 .tó 

stu* 

fo rmy. Rundę tę też trzeba przyznać j gwizdów niezadowolonej z 
Harangyemu. W ostatniej rundzie tem­
po wzmaga się znacznie. Seweryniak 
wspaniale kontruie i popisuje się wspa 
nia łymi serjami. Pod koniec starcia o-
baj przeciwnicy są już wyczerpani . Po­
mimo, że trzecią rundę wygra ł polak, 
to jednak węgier odnosi w pełni zastu 
żone zwycięstwo punktowe. 

Polska prowadzi 7:5 
- W wadze średniej Majchrzycki ma 

za przeciwnika Jelesa. Przed walką 
oświadczyl i węgrzy. że przeciwko Maj 
chrzyckiemu wystąp i Szigett i , gdy się 
jednak okazało, że zarówno en jak i 
Jeles mają wagę Średnią zdc\yd<wal i 
się na przesunięcie Szigettiego dr- w y ż ­
szej kątegorj i , a pozostawienie Jelesa 
w wadze Średniej. Przez wszystkie 

:oooooo oocxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx: 

Nowy rekord światowy Nehringowel 
W y n i k i drugiego dnia mistrzostw łyżwiarskich Polski 

p o 8 " | 
orzeczenia sędziowskiego publik.p 
Piłat z miejsca rozpoczął walkę Jś 
niałą serją ciosów i już W VxeLd 

rundzie Szabo znalazł się dwu*' ,, 
na deskach. Szabo trafiony P.r>]> 
prostym idzie na deski, wstaje c 

m kt 
vinny i 
"Śnięci 

. : °ntfo 

, S a t e 

J ' I V '.1 L y 1 1 1 HO. Û OU), v w ^ 

się, otrzymuje natychmiast 

\r\?\t* n n r n T ńruct\ na Hpęk i . * t 

idzie poraź drugi na deski 
gier wstaje i jest nieprzytomny ! 
o. ratuje go narazie jedynie g

I f lieJJ'j 
drugim starciu polak rzuca s ' e

c

z

a b o . K 
do ataku, trafia ki lkakrotnie Sza. t\Ą 
ry znów zapoznaje się z deska"] ^ 
Lekarz I sekundanci węgra daj». 
by przerwać tą nierówną v V , a l .cd^'•< 
niący w tej chwi l i obowiązki »*efy* 
ringowego polak Bielewicz p.gC|tHiC 

walkę. Pi łat zwycięża przez 1 6 

n e k . o . p K l £ 
Za chwilę zapalają się lattlPf' a 

rantowo - białe, które k a W 0 ' " ^ . 
oznajmiają zwyc ięstwo polaka- ,e< 
cięstwo węgra by ło sygnal iz 0 ^ ' CA 
Pomocą lampek biało - ziolonp ' r ' 
wonych i wreszcie wyn i k rem' s ° 
pomocą lampki białej. 

Warszawa, 10 lutego. 
W drugim dniu zawodów łyżwiar­

skich o mistrzostwo Polski w jeździe 
szybkiej na czoło imprezy wysunęła się 
znów Nebringowa, która startując po­
dobnie jak w sobotę bez poważniejszej 
konkurencji potrafi ła uzyskać w obu 
biegach czasy lepsze od dotychczaso­
wych rekordów Polski, a w biegu na 
5.000 mtr. ustanowić nawet nowy re­
kord świata. 

W ogólnej punktacji zdobyła Ńehrin-
gowa oczywiście tytuł mistrzyni Polski, 
mając razem 250.24 pkt. przed Szutin-
ską 273.51 pkt. 

W konkurencji męskiej mistrzostwo 
Polski na rok 1935 zdobył Kowalski 
z 232.93 pkt. przed Bobowskim 239.72. 
Borkowskim 147.91, Izdebskim 1248.52 i 
Źegatką 251.76. 

W klasyf ikacj i zespołowej na pierw-
szem miejscu znalazła się Polonia z 29 
punktami przed W.T.C. z 2 pkt. 

W konkurencji kobiecej wyn ik i dru­
giego dnia przedstawiają się następu­
jąco : 

1.500 mtr. Nehringowa 3.07 
n o w y r e k o r d P o l s k f 

przed Szutinską 3.28.4. 
5.000 mtr. Nehringowa 10.54.8 

n ' o w y r e k O T d ś w i a t a i P o l s k i 
przed Szutinską 12.01.2. 

W konkurencji panów bieg 1.500 mtr. 
wygra ł Kowalski w czasie 2.48.8 przed 
Dębowskim 2.54.4, Izdebskim i Borkow­
skim (obaj 3.03.4). 

W biegu na 10 k im. na pierwszem 

Entuzjazm na w i d o ^ 1 

ił Na widowni wybucha teraz f j l , j ! 
wa ł y entuzjazm. Piłata znoszą * tĄ 
a publiczność intonuje hymn ' 5 J 
w y , k tó ry śpiewany przez

 p „tcĄ. 
tysięcy ludzi robi wspaniałe w* (JJ 

W ringu sędziowali pp. ^ ' s , „ . i 
gry) i Bielewicz bez prawa I?' 0 ') i 1 

punkty pp. Sadłowsky ( N i e ^ L c ^ 
ziczka (Czechosłowacja)/ ° r 

tej dwójk i pozostawiały bardzo 
życzenia. 

Sala by ła udekorowana cli •e|t:i'|fi 
kami o barwach obu państw ' ' pTffl| 

W loży honorowej zasied" 
stąwiele miejscowych władz ^ 
wych i cywi lnych z dowódca ^ 

ferężn 
B <%tau 

%lĄ
 kir 

W ) , 

" c i e ° 2 ^ i 

h Srzed 

, Qim 

miejscu znalazł się Dębowski w czasie 
21.22.4 przed Kowalskim 21.23, Borków-1 Switalskim na czele, 
skim 21.37.2 i Izdebskim 21.48.2. 
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zdsiw3 mięte w l 
W roku 1936 odbędą się w Łodzi mistrzostwa Polski 

M 

IOW v v y 

I jw Warszawa, 9 lutego. 
% w ^ walne zebranie PZLA. od-

dzjejj ^ r s z a w i c w ciągu soboty 1 
mjhy n i a ' ° przebieg niezwykle har-

Pfylkie n a c e c n o w a n e b y ' 0 przedc-
' V i troską o dalszy rozwój tej 

91L % a « ' M i s p o r t u -«] l t eCn]L1

0 d b y ł o
 s i e p r z y u d z i a l e d e -

,1 tt, ośmiu okręgów, przyczem za-
«iS| P r , 2 edstawiciel i L w o w a , W o ł y -

c i t ô̂ sk'1' Zagaił zebranie prezes inż. 
<&H ^ 0 ', • Powołując na przewodni-
< q W . Po. s zumlewskiego z Łodzi . 

ieit, ri^aieniu zebrania obecny na 
j | ^losii K a t p - U. W . F. kpt. Chacz 

zdecyJ' ' 4 ł s p 0 J ? r 2 c m ó wienic na temat reform 
,v snfiii ' 1 ' 1 ' \t. P Cm Polskim projektowanych 
, r „ p id ••• w - F. i obiecał pomoc tej 

ud/ielono absolutorium. Skolet lekkiejat letyki postanowiono zakładać 
uchwalone, preliminarz budżetowy na kluby lekkoatletyczne we wszystKicn 
nadchodzący rok, w k tó r ym to prel imi- . miastach powyżej 201 tysięcy mieszKan-
narzu przyjęto i uwzględniono już p rzy "ców , w których klubów takich jeszcze 

...,„, «"Jk J11 lekkiej at letyk i , 
C d t w i a J i W a l . „^ iedzinie trenerów, 

zwlasz-
kursów, 

rzeczoną pomoc PUWF-u . 
Nastepnio dokonano podziału m i ­

strzostw g łównych Polski na t rzy naj-
bliszo lata. I tak w roku bieżącym mi ­
strzostwa męskie odbędą się w B ia łym­
stoku, a kobiece w Krakowie, w roku 

niema 
Na zakończenie zebrania dokonano 

wyborów, które dały następujące rezul­
taty: prezes Inż. Znajdowskl, wicepre­
zes kpt. Mlslńskl. dyr. Schlachclak, Inż. 
Tadeusz Kuchar, członkowie Guli, 

.936, męskie w Wiln ie, kobiece w Lodzi \ ^ * Z u ' r % ' ¥£Znk\TrT™&\ 
i wreszcie w roku 1937 męskie na Ślą- ' Ml łobędzki, red. Szenajch, r 
sku, a kobiece w jednem z miast po 

nad działalnością ustępu-
%ądu by ła bardzo krótka, po­

morskich. 
Dalej ułożono regulamin odznaczeń, 

które przyznawane będą zarówno za­
wodnikom jak i działaczom, uchwalono 
zorganizować t r zy dni propagandy lek­
kiej at letyki , na które przeznaczono ter­
miny 3 i 30 maja i jeden dzień we wrze­
śniu. 

Pozatem dla dalszej popularyzacji 

'Dąbrowsk i . Do komisji rewizyjnej w y 
brano pp. Anecklego. mjr. Szkolnlkow-
sklego 1 Szumlewskiego (Łódź). Delega­
tami PZLA. do ZZ. wybran i zostali Inż. 
Znajdowskl, dyr . Szlachclak 1 Inż. Ku­
char. 

Wreszcie zebranie nadało godność 
członków honorowych związku naczel­
n ikowi Walentemu Forys lowl J p. Go­
łębiowskiemu. 

Z ie l i ńsk i 

..en1 

szalon 
tf 

jeliński 
ie po< r a , , s 

i w P««S 
etti walcw-

N a r c i a r z e ł ó d z c y n a s t a r c i e 

S z e zawody w fagewnlkach zgromadzały okoto Z O O uczestników 
'JkS**K w Łodzi zawody narciar-

l y m Ł ^ P o S a n ł z ° w a n e na terenach lagiew 
V l , C h wykaza ły , że młodzież 
h: '"teresuje się bardzo t y m pięk-

°. r tem. Najlepszym tego dowo-

dualnie pierwsze miejsce zajął Frą t -1 Na zawodach obecna by ła przedsta 
czak (ZS. Zgierz) .w czasie 1.18.40 przed wicielka Kuratorjum Okręgu Szkolnego 
Seidlem (W1MA), Szubą (ZS. Zgierz) i ' Warszawskiego, wizyta torka Olszew-
Goldbergiem (ŻTK). i ska, k ierownik okręgowego urzędu W. 

n"°kołn~órv\ " " J ^ i ^ ^ J " " i Odby ły się też biegi pań, ale w y n i - , F . i P. W . płk. Gabryś, komendant Zw. 
J t ła Kt zawodników, k tórzy sta- ków ich nie można by ło zdobyć. Strzeleckiego mjr. Marszałek 1 inni. 

\ e » wczorajszych biegów, j X » c x ) m o o c o o o o o o o o o o o o o ^ 
1 ta, która miała być zarazem) 

W o i n i a h t B w i G Z swysi^ża Eyrana 
™a"o, a to jedynie naskutek bar 
ważnych uchybień natury orga-

e l i które w żadnym wypadku 
p sędzia "J\ i^h?!},y , m l e c miejsca. Tak rażące 
nałoszone 5 | , > T n

n , e c » a . jak brak wogóle sę-
K l : < % ą chorągiewek, brak nu-

a.'1 ł i u • ? "zawodników i szereg in- M 

S " l e świadczą dobrze o 7 d o l n n < - i ' * r o j v w l 1 n r a z

y

w , ' - l l ' ' 1 ^ w ' " t t * - f , , " 
SL 0 rKanizacvlnveh k i l w n k ń w ! r a n e n i - l H i l e « ó r y c l i bokserów zwycię nie, walczy n i e c z y i t o c , T ^ f v W e 'ó-
fcSfr Do n K w zespołu zauważyl iśmy spadek strzeżenie, k iedy Gołębiowski tymcza-

- d Q łr, nr™HPws7vstkiem i sem nunktuie. W y n i k nierozstrzygnię-

zlęki « » a 
T r r > 
1 wszys] 

naprzo 
w y c z e I 

:dzia 

yjmuj 
/izdaffli ' 

;t*» 

na meczu Zjednoczone—I.K.P 
Towarzysk i mecz rrV:serski Z : v ] . ' o ; Dopiero trzecia runda jest trochę 

. ' Z ' i ' \ H-.-i iSP mjmo żf w programie • żywsza. Naogół walka nieciekawa, 
była walka Woźniak iewlcz—Cyran — ! W tej samej wadze Michalak (Z) 
nic wzbudzi ł wielkiego zainteresowa- • trudem uzyskuje remisowy wyn ik w 
HWr- Zawody naogót by ł y ciekawe, ,• spotkaniu z Gołębiowskim (IKP). P ierw 
W ł a l z w a .walka Kfjewskiego z W ą - sze dwie rundy równe. 

oraz Woźoiakięwlcza z C y - ! W ostatnim s t a r c i u ; J i t ę b ^ ^ ł a b -

tat rozP° 
compan ia j ^ 
ej z P o P ' / 
r 0 p u b j f ^ 

" 7 > k 

\v^Mn 0 P m s ó w organizacyjnych i 
, v ą 6 ' " a .też chyba zaliczyć faktu, że 
' nVch d o w i e d z i e l i ś m y się dopiero w 
' \ r i K o d z i n a c h wieczorowych i to 

fcu.,7tawlają się one następująco' 

S 2 : . 4 k l t * 

f iony P 
wstaje!" M 

ski. 

ca sis » * V 
iynie 

)tnie s^f°fiH-Ł 

na 

/ iazki J L J 
yicz & 
przez * e t 

dla uczniów do 15 lat. 1) 
. mleczne w składzie Kl ln-

Vand.au 41.12, Niewiażski 
M ; , 0 « ° l n y 2 g. 08.32. Drugie 1 

1 ! ^ d o w S Z a , C , y z e s p o , y 2 i m n a -
V ^iern' u i e g 0 , a c z w a r t e Gimna-
^ e i s o n C k i e - Indywidualnie p ierw-
Ę Przed Z a , ą ł • K l i n K e r ( 5 P 0 ! e c z n e , ) 

formy. T y c z y się to przędewszystkiem j sem punktuje. W y n i k nierozstrzygnię 
Cyrana, KIJewskiego oraz Michalaka. ! ty . 
Dobrą formę wykazal i Bartosiak oraz] W wadze lekkiej spotkali sie Cyran 
Bys t r y , reszta przeciętnie. (Z) i Woźniakiewlcz (IKP). Już od sa-

W IKP, którego skład by ł mocno mego początku uwidoczniła sie Drzewa 
rezerwowy na pierwszy plan wysunął Iga zawodnika IKP. Ostatnie starcie m i ­
sie Woźniakiewicz. Zwyc ięży ł on pe- ! ja pod znakiem znacznej przewagi tego 
wnie Cyrana na punkty. Ambitnie wa l - j zawodnika. Jego lewe proste zadecy-
czyl i Staniszewski i Rencz. zaś G o ł c - j d o w a ł y o zwycięstwie na punkty, 
b iowski byt bl iski zwycięstwa nad M l - i Cyran robi wrażenie nietrenującego 
chalakiem. | od dłuższego czasu 

— >.tr 7 

Polscy narciarze 
na zawodach zjazdowych 

w Czechosłowacji 
Praga, 9 lutego. 

W niedzielę w dalszym ciągu za­
wodów narciarskich o wielką nagrodę 
Czechosłowacji, rozegrano w Wyso­
kich Tatrach slalom. Trasa wynosiła 
450 mtr. różnica wzniesienia 250 mtr. 
Startowało ogółem 44 zawodników, w 
tern 4 polaków. 

Zwycięstwo odnieśli specjaliści w 
tej konkurencji — austrjacy, zajmując 
t rzy pierwsze miejsca. 1) Mat t w cza­
sie 1:03,8, 2) Fingerle w czasie 1:04,4, 
3) Kralinger — 1:07,5. 

Pierwszy czech Kraus zajął 4-te 
miejsce w czasie 1:08,2 przed austrja-
kami Schrollem (1:11,2), Naierem 
(1:12,4). 

7-me I 8-me mlesjce zajęli polacy 
Bronis ław Czech 1 Welnschenk w jed­
nakowym czasie 1:13,3. Marusarz Sta­
nisław zajął 20-te miejsce a Jabłoński 
21-sze. 

W ogólnej punktacji kombinacji a l ­
pejskiej zwyc ięży ł Mat t (Austrja) 98.12. 

7) Bronis ław Czech 88.37. 
9) Stanisław Marusarz 84.65. 

Grobert mistrzem Polski 
w Jeździe figurowej 

Katowice. 10 lutego. 
Mistrzostwa łyżwiarsk ie Polski w 

jeździe f igurowej zgromadzi ły na star­
cie bardzo skromną ilość zawodników, 
przyczem większość stanowil i ślązacy, 
członkowie Śląskiego Towarzys twa 
Łyżwiarsk iego. 

Mistrzostwa przyniosły sensacyjną 
niespodziankę w postaci porażki do­
tychczasowego mistrza Polski warsza­
wianina Staniszewskiego, k tó ry zajął 
dopiero drugie miejsce za ślązakiem 
Grobertem. Ślązak uzyskał 292 punkty 
a Staniszewski ty lko 279. Na trzeciem 
miejscu uplasował się znów ślązak Pa­
weł Breslauer, mając 257.94 pkt. 

W konkurencji kobiecej pierwsze 
miejsce zajęła Popowiczowa z Sl . To-
warz. Łyż . mając 146,8 pkt. na 210 moż 
l lwych , przed swą koleź?.nka klubową 
Preisówną. 

W.konkurencj i par — para lwowska 
Bi lorówna — Kowalski zatrzymała na­
dal w swem posiadaniu ty tu ł mist rzów 
ski, podobnie jak warszawianie Cha-
chlewska—Theuer ty tu ł wicemistrzów 
ski. Na trzeciem miejscu znalazła się 
para śląska rodzeństwa Kalusów, któ­
rej należało się drugie miejsce. 

Ss»IVu Landauem (Społeczne) 
> l a * £ l , P s k i m (Żydowskie) 41.40 i 
1° ta?, społeczne) 43.40. Starto-

zespołów. 
V ) Q i m . m - d l a uczniów od 16 do 18 
v H k - M a « z , U ł " Kopernika w składzie (Su l'06-5^ Kwapiszewski 1.11.20 

tb!: Przorfi a z t o m Zgromadzenia Kup 
tv*ni C> di-i,,,; I , P.lmno 

polaka- „e 
ana l i zo* * 

lik remis 0 ' , 

widowni K 

ha tera* fiii{ 
znoszą * Ą 

•zez P S A 

t r d S > ^ 

Hi 
l l j s j drugim "zespołem Gimna-

:W a2JUł», 5 n e * ° i drugim zespołem 
L X C P Gromadzenia Kupców. In -
W a l sk i ti Pierwsze miejsce zajął 
t % i L Kopernika) 1.06.Ć5, przed 
i S k S m (Kopernika) 1.11.20. 
tN°T a - k i n i (Zer. Kup.) 1.12.30 i 
S a t u r n (Zgr. Kup.) 1.14.10. 
f % i , aziewiętnaścle zespołów 

zas ie f , m 
władz 0 j ( . 

k3k r>i Q l n

, ' 2 s - 3 0 . Czas ogólny 3.43.45 

W wadze muszej Zarlna (Z) wa l ­
czył na remis z Bartczakiem (IKP). 
Walka ciekawa. 

W wadze koguciej Ki jewski (Z) zre 
misowal z Wągrowsk im (IKP). Zawód 
nicy walczy l i niezbyt czysto. Pod ko­
niec spotkania Ki jewski k r w a w i ł . 

W wadze p iórkowej Walerys iak (Z) 

W wadze półśredniej Bartosiak (Z) 
silną prawą zadecydował o zwyc ię­
stwie nad Renczem (IKP). 

W wadze śrdniej Bys t r y (Z) z furją 
walczy ze Staniszewskim (IKP). k tó ry 
okazał się b. w y t r z y m a ł y m . Zwyc ię ­
ży ł na punkty Bys t r y . 

W wadze półciężkiej Jaskuła (IKP) 

M * 13 u e w ^ t n a ś c i e zespołów. 
Ki 1) C&}' .dla uczniów powyżej 
h b ^ ^ ^ " a z l u m Kopernika "w skła-
VM

c*vk i1 S;°2. Wściśl icki 1.19.14. Ma 
V > Q i«? 2 , 3 0 - Czas ogólny 4.07.46. 
Vo. ^anw n a z ' u r n im. Narutowicza 
V«lski3v.°Twem Seminarjum Nau-

^'emieckiem i Męskiem 
Y^ t in" Nauczycielskiem. I n d y w l -.''Jki * ( K n ! ! e r w s z e m miejscu znalazł 
W ( K e r n i k a ^ 1-16.02 przed Wśc l 
%t! 123 P t

ernika)
 1.19.14, Jossen 

V«sit|pV , 1 Nowakiem (Seminąr 
i l i ^ s d ^ 1 , 2 3 ' 4 0 - Star towało dwa-

13 J, W 

^ A . p r , p r z c d w i M A . M a k k a -
1 Makkabi (Łódź). 

i Andrzejewski ( IKP) unikali zwarc ia, [pokonał Kaczyńskiego (IKP) przez k.o 
walcząc na dystans. ' w trzeciej rundzie. 

Ł.K.S. mistrzem hokejowym Łodzi 
po zwycięstwie 6:1 nad T r i u m f e m 

wonych^ grał dobrze. 

dla stowarzyszeń. 1) 
( > > 4 U r ' c c k i ze Zgierza w czasie 

H r ! 8 - 0 l , brsar l w i M A Makka-
Indyw i -

To, że ŁKS. przewyższa znacznie 
wszystkie pozostałe zespoły hokejowe 
na terenie Łodzi, by ło rzeczą nie podle­
gającą najmniejszej nawet dyskusji . Nie 
potraf i ł podważyć tego nawet towarzy ­
ski mecz ŁKS-u z Tr iumfem, zakończo­
ny niespodziewanie wyn ik iem remiso­
w y m 2:2. 

B y ł o rzeczą zupełnie widoczną, że 
wyn ik ten by ł jedynie dziełem przy­
padku i że ponowne jego uzyskanie nie 
leży w granicach obecnych możl iwości 
hokeistów Tr iumfu . 

Że tak jest w rzeczywistości, prze­
konal iśmy się ostatecznie wczoraj , gdy 
ŁKS. grając nawet bez swego najlep­
szego zawodnika Króla, uporał się dość 
ła two z przeciwnik iem, zwyciężając 
go w stosunku 6:1 (0:1, 3:0, 3:0). 

W zespole ŁKS-u na pierwszy plan 
wyb i ł się świetny Załęski, k tó ry będąc 
sam strzelcem trzech bramek przyczy 
nił się też gremjelnie do zdobycia 3-ch 
następnych. Poza tern cały zespół czer-

" J ~ " o-
W Triumfie Jedynym zawodnikiem 

k tó ry mógł zadowolić by ł Neuman na 
obronie. Fatalnie wypadła natomiast l i 
nja ataku. 

W pierwszej tercj i jest gra w y r ó w 
nana z minimalną nawet przewag 
Tr iumfu, dla którego w tej fazie g r y 
bramkę zdobywa Dressler. Ki lka dosko 
nałych okazji do zdobycia bramek za 
przepaści! w tej tercj i Sauer. 

W drugie j tercj i ma już ŁKS. znacz 
nie więcej z g r y i zdobywa kolejno ze 
strzałów Zaleskiego t r zy bardzo efek­
towne bramki . Szczególnie pierwsza 
zdobyta po bardzo ładnej kombinacji 
wywo ła ł a zachwyt na widowni . 

W trzeciej tercj i przewaga ŁKS-u 
jeszcze wzrasta i Wis ławsk i zdobywa 
dwie bramki z wypracowania Zaleskie­
go, a wreszcie Koczewski ustala wyn i k 
dnia zdobywając trzecią bramkę. 

Sędziował bardzo dobrze p. Dreger. 

Polska pokonana 
przez Czechosłowacją na 

mistrzostwach plng-pongowych 
W dniu wczorajszym, w dalszym 

ciągu mistrzostw ping-pongowych śwła 
ta w Londynie, . odbył się mecz Polski 
z fawory tem mistrzostw Czechosłowa­
cją. Mecz po b. emocjonującym prze­
biegu zakończył się zwycięstwem Cze­
chosłowacji w stosunku 5:4. W y n i k ten 
świadczy najlepiej o wyrównae j walce. 

Walne zebranie ŁOZTS 
W dniu wczorajszym odbyło się 

doroczne walne zebranie Łódzkiego 
Okręgowego Związku Tenisa Stołowe­
go. W y b o r y nowego zarządu dały na­
stępujące wyn i k i : prezes — p. Koplo-
wicz, wiceprezes p. Skuza, członkowie 
zarządu: pp. Brauner (jako przew. W y ­
działu Q. I D.), Skosowski, Kowalsk i , 
Jurkiewicz i Garkawi , wydz ia ł Gier i 
Dyscypl iny pp. Brauner (przew.), S i ­
korski , Fiszer, Feinmesse, Joachimiak, 
Rochman, Tischler. Komisja rewizyjna 
adw. Jakobson, Szymański, Kaufman, 
zastępcy Gross I Rajman. 

Zebranie uchwal i ło m. In. pozosta­
wić Sztern w klasie A., wprowadzić no­
w y system punktowania meczów o m i ­
strzostwo i wprowadzić rozg rywk i o 
mistrzostwo w doublu I mixcle. 

Katowice, 10 lutego. 
Mistrz Polski Ruch rozegrał spotka 

nie towarzyskie z leaderem jesiennym 
l ig i śląsWej, KS. Chorzów, zwycięża­
jąc w stosunku 4:0 (2:0). Ruch' * r a ł bez 
Wi l imowskiego, k t ó r y w t ym samym 
czasie broni ł ba rw Śląska w meczu 
międzyokrętgowym ze Śląskiem Nie­
mieckim. 

http://Vand.au


Str. 8 11.11 1933: 

6.45—6.48. Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze". 
6.48—6.52. Muzyka — płyty. 6.52—7.07. Gim­
nastyka. 7.07—7.15. Muzyka — płyty. 7.15— 
7.25. Dziennik poranny. 7.25—7.35. Muzyka — 
płyty. 7.35—7.40. Chwilka pań domu. 7.40— 
7.50. Zapowiedz programu. 7.50—8J30- Koncert 
reklamowy. 8.00—11.57. Przerwa. 11.57—12.03. 
Sygnał czasu z Warszawy. Hejnał z Krakowa. 
12.03—12.05. Wiadomości meteorologiczne. — 
12.05—12.10. Codzienny Przegląd Prasy Polskiej. 
12.10—13.00: Koncert popularny (płyty). 13.00— 
13.05: Dziennik południowy. 13.05—13.30: Utwo­
ry charakterystyczne (płyty). 13.30—15.30: Przer­
wa. 15.30—15.35: Wiadomości o eksporcie pol­
skim. 15.35—15.45: Przegląd giełdowy. 15.45— 
1645 Godzina starych tańców — koncert w wy­
konaniu orkiestry kameralnej Adama Hermana 
(transm. z Krakowa] z udziałem Marji Strońskiej 
(melorecytacje) i Andy Kitschman (fort.). Tr. 
z Warszawy. 16.45—17.00: Lekcja jeżyka nie­
mieckiego — poprowadzi prof. Żygulski. (Trans­
misja ze Lwowa). 17.00—17.25: Recital skrzypco­
wy Wacława Kochańskiego, Muzyka rosyjska, 
17.25—17.35: Muzyka (płyty). 17.35—17.50: Arje 
operowe w wykonaniu Bielakowa. 17.50—18.00: 
„O rajskich ptakach i budowlach" — wygłosi 

dr. Wit Chajfec. (Pogadanka). 
18,00-18.10: Muzyka (płyty). 
18.10—18.15; Repertuar teatrów. 
18.15—18.45: Reportaż z międzynarodowych za­

wodów saneczkowych w Krynicy. 
18.45—19.00; Obrazek dla dzieci p. t. „Śmiał 

się chlebuś, śmiał..." pióra Ewy Zarembiny. 
19.00—19.25: Audycja strzeleoka. 
19.25—19.30: Chwilka społeczna. 
19.30—19.45: „Warszawa przed pół wiekiem w 

anegdocie Prusa" — wygłosi red. Stanisław] 
Dzikowski (ieljeton). 

10.45 —19.50 Odczytanie programu na dzień na-
stępnv. 

19.50 -20.00: Wywiad z płk. Diugajem na temat 
marszu narciarskiego szlakiem Drugiej 
Brygady Legjonów przeprowadzi red. 
Wł. Włodarkiewicz. 

20.00—2045: Muzyka lekka. Wykonawcy: or­
kiestra P. R. pod dyr. Stanisława Nawrota 
i Kazimiera Horbowska (śpiew). 

20-45—20.55: Dziennik wieczorny. 
20.55—21.00: ..Jak pracujemy w Polsce". 
21.00—21.45: Koncert muzyki litewskiej. Wyko­

nawcy: orkiestra symfoniczna pod dyr. G. 
Fitelberga i V. Becewicius (fortepian). 

2145—22.00: Odczyt z cyklu „Dziwy ciała ludz. 
kiego" p. t. „Narządy i ich struktura" — 
wygłosi dr. Piotr Słonimski, 

22.00—22.15: Koncert reklamowy. 
22.15—23.00: Muzyka taneczna. 
23.00—23.05: Wiadomości meteorologiczne dla 

komunikacji lotniczej. 
23.05—23.30: D. c. muzyki tanecznej. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
WIEDEŃ. „Hans Sachs" — opera Lortzinga. 
KAUNAS. Koncert symion. 
SZTOKHOLM. „Uprowadzenie t seraju:; — op. 

Mozarta. 
HAMBURG. Wieczór Brahmsa, 
WROCŁAW. Słuchowisko. 
MONACHJUM. Pieśni ludowe. 
OSLO. Koncert symfoniczny. 
SZTUTGART. Wesoły wieczór. 
KOENIGSWUST. Muzyka operowa. 
PRAGA. Kwintet dęty. 
MONACHJUM. Symionja IX — Beethoyena. 
KOPENHAGA. Koncert pop. 
RZYM. Program życzeń. 

Nikt nie może narzucać Polsce 
paktów w których nie pragnie uczestniczyć 

Genewa, 10 lutego. 
„La Suisse" w artykule wstępnym 

zatytułowanym „Polityka paktów" oma 
wia obszernie stanowisko Polski wobec 
różnych wysuniętych w ostatnim czasie 
projektów. Polityka polska — pisze 
dziennik — wydaje się czasem niejasna 
po części dlatego, że przeszło 100 lat 
milczenia odzwyczaiło umysły zachod­
nie od liczenia się na Wschodzie Europy 
z czynnikiem polskim. W ciągu tego 
długiego i ponurego okresu dziejów Pol 
ski patrjoci polscy zastanawiali się nad 
przyczynami klęski i nauczyli się liczyć 
tylko na samych siebie. 

Sojusz z Francją, którego nikt w Pol­
sce się nie wyrzeka, nie może sprowa­
dzać Polski do roli wasala Quai d'Orsay. 
Wprost przeciwnie, w interesie Francji 

Dziennik wskazuje na polsko - so­
wiecki pakt nieagresji, który uzupełnio­
ny układem londyńskim w sprawie* okre 
ślenia napastnika, idzie dalej pod pew-
nemi względami, aniżeli nawet projekt 
konwencji lotniczej, mówiącej tylko o 
niesprowokowaniu agresji, a dalej — 
pakt polsko - niemiecki i stwierdza, że 
Wschód Europy ma już swoje pakty. 

Pakt wschodni ofiaruje Niemcom i 
Polsce gwarancję, której rząd polski nie 
pragnie. Jeżeli chce się zapewnić bez­
pieczeństwo na Wschodzie Europy, nie 
można nie uwzględnić zastrzeżeń pol­
skich. 

Dziennik wskazuje wreszcie na goto­
wość Polski przystąpienia do paktu nad 
dunajskiego i w konkluzji stwierdza, że 
polityka polska zawiera element jasno 

leży, aby stosunki Polski z jej sąsiadami [ ści, który może być pożyteczny, jeżeli 
nie znajdowały się w stanie ciągłego , się zrozumie, że żaden kraj nie może 
alarmu. Pod tym względem sytuacja I działać przeciwko swym interesom, 
polska jest dziś znakomita. ' 

W całym kraju graft w hokeja 
Śląsk Polski—Śląsk N iemieck i 3:2 
By tom. 10 lutego. 

Międzyokręgowy mecz hokejowy 
reprezentacyjnych zespołów Śląska 
Polskiego i Śląska Niemieckiego zakon 
czył się zwycięstwem drużyny po l ­
skiej w stosunku 3:2 (0:1, 1:0. 2:1). 

W drużynie polskiej na wyróżnienie 
zasłużyła l inia ataku składająca się z 
graczy Pogoni katowickiej w W i l i m o w 
skim na czele. Strzelcami bramek cila 
Polski by l i W i l imowsk i (dwie) i W i l ­
czek. 

zespołowo. Indywidualnie lepsi by l i za 
wodnicy Wawe lu . 

W meczu międzynarodowym Beu-
then 09 zremisowało z Sokołem 2:2 
(1:0, 1:1, 0:1). Sokół przystąpi ł do g ry 
wzmocniony braćmi Ri t termanami z 
Makabi i powinien spotkanie to wygrać 
miał jednak wyraźnego pecha w ostat­
nich dwuch tercjach. Drużyna by tom­
ska zaprezentowała się zupełnie sła­
bo. 

Wiadomości ze J 0 
szachowego 

SEANS SPIELMANA. a a 
We wtorek, 'dnia 5-go b. m. ro * * * , , ^ 

Spielman w lokalu Towarzystwa , , 
Gry Szachowej, seans gry jednocz" 
mu czołowymi szachistami łódzkim''^ (r. 
Kolskim i Hirszbeinem. Wszystkie , 
czone zostały nierozegraną. Szezego 
bieg partyj był następujący: 

W pantji z Ajpplem grał białen" 
W 

ciu indyjskiem uzyskał on początków * 
przewagę, z której jednak Aropel 
manewrem się uwolnił. W środ'koW'1 ,<'• 
inicjatywa spoczywała całkowici*,, "u)) 
Appla; w bardzo krytycznej sytuac|> ^ 
Spielmanowi doprowadzić partię do 
w której mając piona mniej zdołał <•* J 
sztownej grze osiągnąć remis. fM 

Burzliwy przebieg miała partji i * . fĄ 
W partii francuskiej (warjant Aljecnin,j' 
grając białemi, osiągnął wielką prze**' 
winął silne natarcie na pozycję czarny' \ 
pełnie już wygranej, pozycji zlekcew»*<t 

ciwakcję Kolskiego i w końcu, widzac. 
zagrożony matem, zakończył partję 1 , 1 

ną przez wieczny szach. ,| _ 
W indyjskiej partji z Hirszbeinem 8 J,j 

czarnemi. Fartja miała przebieg jj,^ 

POCztn 

" icj 
s. , Jo 'J 
Z Łodzi mistrz Spielman udał , ' * r l j ' ' l 

man czarnemi. ratrt|a miaia przei»»» •» 
Hirszbein grał bardzo poprawnie i w -jjtri1 w U j i 
uproszczonej sytuacji uzyskał zgodę >» J V\f | 
remis. 

** 
* 

Kraków, 10 lutego. 
W meczu hoke jowym o mistrzo­

stwo krakowskie j klasy A Legja poko­
nała niespodziewanie Sokół 2:1 (1:0, 
0:0, 1:1). Decydująca o zwycięstwie 
bramka padła w ostatnich minutach 
gry. 

W meczu towarzysk im W a w e l po­
konał ponownie Makabi 3:2 (0:0, 2 : 1 , ! grywając spotkanie 
1:1). Makabi mimo przegranej zaprezenj (0:0, 2:2, 2:0) 
towała się bardzo dobrze szczególnie 

szawy, dokąd został zaproszony na 
sów szachowych. ^p} 

MECZ SZACHOWY WARSZAWA ~- j5j 
Na mający się odbyć 16-go b. Bvpat»!,

j 

miastowy mecz szachowy przysyła pf-J* 
bardzo silną drużynę — Przepiórka, j 
Najdorf, Makarczyk, Łowoki, Krern*r< 
Tuhan-Baranowski i Sternield. __/dtfk* W dn «J 

Barw ŁodBt bronią: Appel, R^VR d\v| , . ° d 

Kolski, inż. K. Kahane, A. Frydrn»n'Ai: 

a j * * 

C a , 2 " ' 
ELIMINACYJNY TURNIEJ PRZEDOŁ^j t^ \ ^ 

Grynfeld, Hirszbein, Landau, ini. K 

ko rezerwowi przewidywani są 
Michalec 

Dnia 17-go b. m. w 

Zm 
encja s 

Pabianice, 10 lutego. 
• Zespół hokejowy ŁKS-u złożony z j \ 

graczy pierwszej i drugiej drużyny go- \ 
ścił w Pabianicach, gdzie w pierwszym j 
oficjalnym meczu pokonał miejscowy 
zespół Kruszendera w wysok im sto­
sunku 14:1 (3:0, 3;1, 8:0). 

Pozatem Kruszender rozegrał jesz­
cze mecz z drużyną gimnazjum w y -

w stosunku 4:2 

Nieście pomoc najbiedniejszym 

lokalu Tow •p jSdku d 

ków Gry Szachowej rozpoczyna JJjil 1 | 
pijrki turniej eliminacyjny. R o ( U 5 Jll L 1 

(i wic part je dziennie. Zakończenie ł u pî Jj Ł °0iHzacj 

l h s»ne 

ttlt°ndyi 

''ma tu 
W i u 

24-go b. m. Zawodnicy którzy osiag,11*^ 
trzy miejsca wezmą udział -W ł u r n ' * ^ ^ 
kacyjnym w Warszawie Skład oso^uM 

ju eliminacyjnego jest następują0/', ] 
•rnfeld i hr. Plater z Warszawy.:."^ 
le. A. Frydman i Szpiro z ŁodziJ . 

Stcrnfi 
hane, A. Frydman i Szpuu ł 
Gerstenfeld, mgr. Sulik ze Lwowa; « 
zBochni; Nowodworski z Białegostoku^ 
chowski z Inowrocławia; WidemańsW 
nia; prof. Zawadzki z Sosnowca. .u,j|i< 

Ze względu na swą silną ob.sadę. 
zapowiada się niezwykle ciekawie. ^ 

na 1 

cięstwem 19-letniego GerstenieWa t i * 
wielokrotnym mistrzem Lwowa H. 
i mgr. Sulikiem (po 11 i pół p.). „j?SÓ' 

TURNIEJ O MISTRZOSTWO KR-

TURNIEJ O MISTRZOSTWO Ł W ^ s H i ^ a , r e , 8 l 
Tegoroczny Jurniej o mistrzostwo ^lAWki 19. S](j 

miasta Lwowa zakończył się scnsacYI j ftjrod^^lO J. 
cięstwem 19-letniego Gerstenlcldą^ ^prj*<' n't W 

Od 
W turnieju tym pierwsze miejsc* J'i,C|iK' 0 rrin! 

L E C Z N I C A 
chorób 

uszu , nosa I g a r d ł a 
ze stałeml łóżkami 

Dr. Dr: A . W o ł y ń s k i 
i J. I m i c h 

Piotrkowska 55 
f r . I p . , tel. 174-74 

DOKTOR 

H. RÓŻANER 
Naru towicza 9 , 
Choroby: weneryczne, moczopłciowe 

i skórne 
przyjmuje od 9—12-ej i od 5—9 wlecz. 
W niedziele i święta od 8—10 rano. 
Od 1—2 przyjmuje w Lecznicy przy ul. 

Zgierskie! 17. 
DR. MLD. 

b. BERMAN 
specajllsta chorób wenerycznych, skór 

nych 1 seksualnych 
C E G I E L N I A N A 15 Tolef. 149-07 
przyjm. od 8—11 1 od 4—8 w. W nie-
M I E S Z K A N I E 
3-pokoJowe z kuchnia I wszelkiem 
wygodami (łazienka, służbowy) nie 
wyżej II piętra, w czystym domu w 
centrum POSZUKIWANE. 

Oferty sub. „H. J." do Adm. Re 
publiki. 

LiO.zkim (Lida) 

Reklamo miażdży krygys 
R e k l a m ą z d o b ę d z i e s z ś w i a t ! O g ł a s z a j c i e s i ę 
t y l k o p r z e z a k w i z y c j ę o g ł o s z e ń F U C H S A , 
P i o t r k o w s k a 6 0 , t e l . 1 2 1 . 3 6 

PŁN. WSCHODNICH. ̂  t$jg$i k u 

, 0 P0V 
roc 

<lv gracz A. Nowodworski (Białystok) 
Tirstelnem (Wilno 

DOKTÓR tt4 

H.SZUMAB| 
CHOROBY SKÓRNE I w F P i o t r k o w s k a 

tel. 148-62, 
Od 9—12 rano, 2—4 PP o ( J 

w niedziele i święta^ 

A a P 0 d s t ; 

s a k a 

POSZUKIWANE 

i k u c h * " 

'3 r j 0 

t l i / f \ i "mit a 

z wygodami w pobliżu l i n j K y e Ł " 1 

wej od zaraz. Oferty d° * ^ ^ l i ^ h a . ' 
sub ::::..B. K.". ^ ^ S S S C ^ 

DROBNE ogłoszenia « i , / ^ k , I St a < 

są najlepszym i najtańsi' , MV -
zetknięcia zaintereso*a n; r i l Ij M.« 
Kto chce: 1) znaleźć W^fA 
lokatora, 2) znaleźć ^rttifM 
pojedynczy pokój, 3) sKupl6 jjy 
chomość lub rzecz, *> t V°%M\ 
wiek okazyjnie. 5) dosi^ m 
wyszukać pracownika .„ J j > A 
da drobne Qglos?enję_3-^nO''V 
BIEGŁY buchalter - k ° r 

przyjmie prowadzenie p f j ,\i. 
według obowiązującyc^jj n y i 
załatwienie koresponoe' ^ 
polsko-niem-angielskiei , e , r v i« 
Referencje pierwszorze0/ yjffifi 
powiedzialność za Vs*cp0W 
nie niewysokie. Kaftai. 
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P R E N U M E R A T A 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi zł. 4.—, za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie; z przesyłką pocztową 
w Polsce zł. 5 — „Republika" i „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zł. 7.— miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm X 280 min. Stronica tekstowa dzieli się r 
4 szpalty po,70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz mm Na 
stronie 1 - zł. « za wiersz mm. Nekrolog! — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi­
nom: w tekście z!. 10. Adwokackie ryczałtem zł. 25 . - . Drobne za słowo 15 gr- najmniej 
zl. 1.50: poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. najmniej zł 1.20. Opisowe w tekście redakcyj­
nym zł. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. dmżel. Ogłoszenia fantazyjne i tabe-
aryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. — 

(uszne reKiamacje będą "V-i v ,,j 
ile wniesione będa nalpoźn , B ,| er«'/: 

'godnia od ukazania sje uK», j» 

Słuszne reklamacje 
o 
tygoduu 
ogłoszenia lub niezwłocznie v \*^f 
się drugiego z rzędu nniy'%105: 

mej treści co pierwsze- —.of-̂ t' zasadniczo nie zmieniają t r ^ a ( 1 |a "J 
nia nie upoważniają do /-a

 n Z \ o ^ 
zapłaty lub powtórzenia 

M \ S 

k 

.wydawcę: Wy.dawn. „Republika". Sp. z ogr. odp. Wacław SmólskL m Redaktoi odp. Wacław Smólskl. Druk „Republiki" w Łodzi, Piotikowska 49 i 
64. 
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